
Oplata p~ztowa u!M:CZO!lll JyeZałtem eena 2łi er. 
Nie ustajq protesty 

z powodu :zamordowania 
małżonków Rosenberg 

PARY.Z. - Społeczeństwo francusk,ie w dalszym ciągu 
manifestuje głębokie oburzeni~ z powodu ohydnego mor­
derstwa popełnionego na małzonkach Rosenbergach. 

Rady miejskie w Contes praktyki i żąda przeprowadze­
(Alpes-Martimes) i Champigny nia śledztwa co do „przeszłoś­
~chwaliły rezolucje, potępia- ci" Blocha. 

DZIENNIK 
.JEODZ'vl Jl I .IJ.. 

Jące zbrodnie amerykańskiego 
„wymiaru sprawiedliwości''. 
Rezolucje te zostały przesłane 
do ambasady USA w Paryżu, 
Do rady miejskiej w St. Etien­
ne wpłynął wniosek o nazwa­
nie jednej z ulic imieniem 
małżonków Rosenbergów. 

Dyrektor jednego ze szpitali 
Jlaryskich dr J. Lewin odesłał 
rządowi USA SWO) dyplom 
doktora honoris causa uniwer­
sytetu w Harward. Adwokat 
vmard sekretarz francuskiego 
komitetu walki o rehabilitację 
Rosenbergów odesłał ambasa­
dzie amerykańskiej ordery, 
jakie otrzymał od rządu USA 
w latach 1944 i 1945. 

Dokerzy portu Rouen prze­
rwali na pół godziny pracę, 
protestując przeciwko przyby­
ciu do portu 4 amerykańskich 
okrętów wojennych i przeciw­
ko zamordowaniu Rosenber­
gów. 

I 

PEKIN. - Agencja Nowych 
Chin donosi w korespondencji 
z Delhi, że zamordowanie Ro­
senbergów ·.rywołało w całych 
Indiach potężną falę oburze­
nia. Dziennik „Swadhinata" 
stwierdza w artykule wstęp­
nym, że stracenie niewinnych 
ofiar amerykańskiej histerii 
wojennej, małżonków Rosen­
bergów, okryło hańbą koła 
rządzące USA. 

• • 

Rok IX nr 150 ((2778) Łódź, czwartek 25 czerwca 1953 r. 

lako pierwsza w przemyśle · bawełnianym 
załoga ZPB im. ]. Marchlewskiego 

wykonała plan półroczny 
2ł czerwca o godz. Ił zakłady Marchlewskiego zamel­

dowały o wykonaniu zadań produkcyjnych za I półrocze br. 

W niezwykle uroczystym na 1Bieruta. W Liście tym m. in. Juz• wkrótce 
stroju rozpoczęła się masówka czytamy: ' 
załogi tych zakładów, które ja Załoga nasza, dając wyraz dd ł • 
ko pierwsze w przemyśle ba- pełnej świadomośc.i i gotowoś- o ana :zos anre 
wełn·i1anym zwycięsko na ty- ci do walki o zbudowanie so- d • łk 
dzień przed terminem, wyko- cjalilzmu podjęła nowe zobo- o uzy u 
naly zadania ipierwsz. półrocza wiązania długofalowe, które • 
br. Na masówce obecni byli dadzą ponad plan dodatkowe kole) elekfryc:zna 
m in.: I sekretarii KL PZPR - ilości przędzy i tkanin, popra- • • 
J?błońsikii, przew .• z~ Włók- wę j.~kości ,i. rytr:iiki w p~o- Gdansk-Gdyn1a 
marzy - KrZYWansk1~ dyr. dukcJ1, zmrueiszeme odpadkow 
nacz. CZPB - Północ - Ma- oraz zwięk<>zenie akumulacji. 
m-0·s. Przyjmij Towarzyszu Preze. 

sie ten meldunek naszej zało-
- ;r>zi~ meldu~em~ towarzy- gi jako wkład przodującej częś 

szow1. Bierutowi, z~ załoga ci łódzkich wlókni·arzy w dzie­
z.PB im. M~rchlewskl1eg~ 'ZlWY- ło umacniania naszego pań­
cięsk_o zakonczpóyl:ałrzadanaa p~a stwa lud-0wego 'i obozu socja-
nu p1ierwJSzego ocza - mo- 1. d · ł alk' 0 poko'i· .1 d 1 ł d j 1z.mu, w z1ei o w 1 . , 
w1 przew. ra. y za ta owe - ś . . · 1-zm na całym 
Staniszewski. ~z~ę ~1e l soc1a l 

sw1ec1e. 
Droga, którą kroczyła załoga 

zakładów do ~wyCięstwa była 
trudna. Zmobilirowały nas 
wskazania towarzysza Bieruta. 
N-0we wielkie rezerwy siły 

GDAŃSK. Realizacja jednej z 
większych inwestycji Pla,nu 6-let 

nieqo na Wybrzeżu - budowa 
lin<'i elektrycznej Gdańsk - Gdy 
n<ia - :zonajduje się na ukończe­
niu. Ja.k wiadomo, część tej lin,;; 
łącząca Gdańsk z Sopotem jest 
Już dłuższy czas czynna. Obec­
nie w astat.ni etap wkroczyła bu 
dowa kolei elektrycznej na tra­
sie Sopot - Gdynia. Wkrótce na 
stąpi uruchomienie komunikacji 
na tym odcinku. 

NOWY JORK. - Faszystow Vl>ydobyła zeszłoroczna konfe­
ska organizacja ,American Le rencja partyjno-techniczna. 
gion" wystąpił~ z żądaniem 
odebrania adwokatowi Blocho Przodującej załodze życze-

Od 25 bm. 
kontrola gotowości 
do kampanii 
żniwno-omłołowej 

W tych dniach budowniczowie 
kolei elektrycznej Gdańsk -
Gdynia podjęli zob.;wiąza•ni" dla 
uczczenia 9 rocznicy wyzwole­
nia i pierwszej rocznicy uchwa­
lenia Ko.nstytucji Polskiej Rze. 
czypospoHtej Ludowej. Posta,no­
wili cml jak najbardziej przy­
spieszyć odda,nie do użytku linii 

Sopot - Gdynia. 

n1,a dalszych sukcesów złoży Li: 
wi, który broni.I Rosenbergów, dyr. Mamos, sekretarz Jabłoń­
prawa praktyki adwokackiej. 
R k · d · ·k N y ski oraz poseł Krzywański. ea cyJnY z1enm „ . . 
Daily Mirror" również domaga' Ze skupieniem wysłuchaU 
się pozbawienia Blocha prawa zebrani Hstu do towarzysza 

WARS ZA WA. Zgodnie z 
uchwałą Prezydium Rządu, 
25 bm. jest dniem gotowości 
do sprawnego przeprowadze­
nia tegorocznej kampanii żniw 

Uporządkowanie norm i płac 
w budownictwie -~ 

P on:zeba rewizji przestan:ał:i:ch ::iorm sz_czególnie wyraź­
nie występuje w budown1clw1e, gdzie wskutek me­

chani7...acji znacznej części robót i z.a8tcsow.ania wielu po­
mysłów racjonalizatorskich warunki pracy uległy dużej 
zmianie. Np. przy budowie sccjalisiycznego miasta Nowe 
Tychy przy podnoszeniu i układaniu belek żelbetowych 
o wadze 250 kg na stropy etawka w 100 kg \vynosiła 3,09 
zł. Dzięki zastosowaniu pomysłu racjonalizatorskiego be­
toniairza Stanislawa Nowosióskiego zmechanizowano pod­
no·szeniie belek na p-0szczególne .kondygnacje co og'l.'Omnie 
ułatwifo pracę i wyda.tnie ekrócilo jej czas. Norma jednak 
pozostafa dawna i w rezulta<.ie, niewykwalifiikowan1i 
botnicy bez trudu wykonywali ponad 300 proc. norm 
rabizjąc około 3.500 zł miesięcznie, podczas gdy wyt 

fikowani pracownicy zatrudnieni przy trudniejszyc 
cach zarabiali mniej. Inny przy;kład: wg nowego taTy 
tora wygładzenJe murów kominowych ponad dachem 
stało, z uwagli llla trudności robót, podniesione ze etawhl 
6,05 zł za m kw. do 14,46 zł za m kw. 

Dysproporcje wynikłe z nieupocządlkowanoia płac i norm 
powodowały zrozumiałe rozgoryczenie robotników i dzJia­
łały demobilizująco na załogę. 

Budowniczowie miasta Nowe Tychy ochotniczo zade­
kfarowali przejście już od 1. VI. 1953 r. na pracę wg no­
wego ta,ryfikatOII'a. .Jako jedna z pierwszych zgłosiła się 
brygada Stan·isława Wyszyńskiego (pracuje w składzde: 
mu,rnrz i 4 · p-0dręcznych - junaków SP). 

Mimo, iż junacy przyszli na , budowę bez kwalifikacji 
brygada osiągnę1a 248 proc. staa·ej normy. ' 

CAF. fot. Seko. 

no-omłotowej, 

Młodzie+ zakończyła wybory w dniu tym komisje rolnic-
,&, twa i leśnictwa rad narodo-

delegaf ÓW na festiwal w Bukareszcie :~c~0~~~~z:ei0ół~dz~~:P~~!~: 
WARSZAWA. W ostatnlch&tiach w miastach i wsiach czego dokonają ·szczegółowej 

kraju odbyło się wiele zebrań młodzieży poświęconych wy- kontroli państwowych i gmin­
borom delegatów na IV Swiatowy Festiwal Młodzieży i nych ośrodków ma·szynowych, 
Studentów w Bukareszcie, które zakończyły trwającą od warsztatów technicznej obsłu-

W ciąż nowe zobowiązania 
podejmuiq załogi łódzkich fabryk 

szeregu dni kampanię wyb or czą, :;sp~~l~~~tt;a, rofuay~~wow;;.~ 
Zebran~e wYborcze młodzie- cząl prace w kopalni w roku gminnych spółdzielni J powi·a­

ży fabryki samochodów osobo- 1951. Przybył on do kopalni towych związków gminnych 
wych na Zeraniu było gocącą wprost z małej wioski w No- spółdzielni. Komisje nie tylko 
manife~tacją na rzecz brater- wosądeckiem. Starsi górnicy sprawdzą stan gotowości, ale 
stwa młodzieży całego świata otoczyli go troskliwą opieką i również będą udz,ielać kan­
w walce 0 pokój. pomogli zdobyć kwalifikacje. kretnej pomocy w usuwaniu 
Mlod,zież FSO z entuzjazmem Teraz Gruca wyrabi,a średnio zauważonych niedociągnięć i 

przyjęła kandydaturę przodu- 133 proc. normy. braków. Dzień 25 bm. zapo-
jącego wzorcarza, członka mlo czątku.ie stałą i systematycz-
dzieżowej brygady im. Maria- W1"zyta poz· egnalna ną kontrolę gotowości do kam-
11a Buczka - Janusza Arba- panil żniwno-omłotowej. 
szewskiego na delegata na IV b d ZSRR Zadania kampanii żniwno-
światowy Festiwal. Wybór am asa Of a omłotowej oraz stan przygoto-
Arbaszewskiego przyjęto o- A. A. Sobolewa wań do jej rozpoczęcia - sze-
krzykami: „Niech żyją przo- roko omawia się na zebra-
dovmicy pracy". niach odbywających się obec-

Młodzi górnicy kopalni im. WARSZAWA. Dnia 23 bm. nie w gromadach i gminach. 
Mau1'ice 'I'horeza w Wałbrzy- Prezes Rady Ministrów Bo- Remonty maszyn, potrzeb­
chu postanowili powierzyć lesław Bierut przyjął amba- nych do żniw i omłotów, naj­
zaszczyt reprezentowania ich sadora nadzwyczajnego i peł- lepiej przebiegają w POM-ach 
na festiwalu młodemu ręba- nomocnego ZSRR w Polsce i PGR-ach województw: poz­
czowi chodnikowemu Maria- A. A. Sob-Olewa, który złożył nańskiego, stalinogrodzk·ieg0 
nowi Grucy. Madan Gruca za- wi.zytę pożegnalną. bydgoskiego. . 

Norn1y to· potężna 

Dla siebie 
E ntuzjazm mas pracują­

cych, świadomych bu­
downiczych socjalizmu 

przejawiający się w wytężo­
ne.i pracy nad wykona-

dźwignia 

dla • 
I wszystkich 

Wspaniały rozwój ruchu 
ws11ółzawodnictwa pracy do­
wiódł, że normy techniczne 
powinny być dynamiczne I 
zmieniać się wraz ze zmianą 
warunltów pracy, że powin· 
ny one odpowiadać osiągnię­
ciom najnowszej techniki. 
uwzględniając kulturalny i 
techniczny poziom robotni­
ków, że wreszcie n01any po­

na apel Kombinatu Hutniczego 
im. Bolesława Bieruta w III kwart.ale 8.375 kg przę­

dzy ponad plan, a tkalnia 
42,000 metrów tkanin. 

Odpowiadając na apel kombinat.u hutniczego im. Bole­
sława Bieruta w Częstochowie załogi fabryk łódzkich po­
dejmują w dalszym ciągu zobowiązania dla uczczenia 9 
rocznicy PKWN oraz rocznicy uchwalenia Konstytucji PRL. 

Podobne z-0bo·wiąz.amia dla 
uczczenia 9 rocznicy PKWN 
podjęła załoga ZPW im. An­
drzeja Struga. Pracownicy od­
działu V-tkalni zobowiązałi się 
wykonać plan roczny do 15 lis­
topada oraz zorganizują 4 bry­
gady najwyższej jakości. Zo­
bowiązania te dadzą możliwość 
wyprodukowania 80 tys. me­
trów tkanin surowyc'.1 ponad 

Jednocześnie do centralnych zarządów poszczególnych 
branż z każdym dniem napływa coraz więcej meldunków 
o przedterminowym wykonaniu zadań za I półrocze. Zgodnie 
z podjętymi zobowiązaniami włók.niarze powitają Krajowy 
Zjazd Włókniarzy tysiącami kilogramów PW:ędzy, metrów 
tkanin, sztuk trykotaży oraz pończoch wy\}rodukowanycb 
i><>nad plan„ · 

Załoga ZPW im. Łukia1siń­
skiego zreaJizowała plan pół­
roczny prrzed terminem i pra­
cuje już na poczet II półrocza. 
Dla uczczenia święta 22 Lipca 

Nowe trudności 
we Francji 

PARY:t. D<'wodem wzrastają-
. cych trudności · finansowych 
Francji jest •Jmo.wa zawarta 
przez Rene Mayera, który, jak 
wiadomG, po porażce w zqroma 
dzeniu narodowym w dniu 21 
maja b~. pełni tymczasowo obo· 
wiązki premiera - z Bankiem 
Francji w sprawie nowej pożycz 
ki dla rządu w wysokości 50 mi 
liardów franków. W dniu 23 
czerwca zqromadzP.nie narodowe 
upoważniło M,yera, aby zwró· 
cił się do Banku Francji 2 proś­
bą o udzielenie tej pożyczki. 
Zqromadzenie upoważnilo łó'tkże 
Mayera, aby ubieqał się w Ban· 
ku Fra.ncJi o odroczenie spłaty 
pożyczki zaciąqniętej 24 marca 
br. w wyso·kości 80 miliardów 
franków. Pożyc:>1ka ta miała być 
spłacona 31 maja br. 

ZPW im. Łukasińskiego zwięk plan. Przędzalnia oddzdału I 
szą wypi-zęd 0 4 proc. oraz podnię<;ie produkcję przędzy I 
z,mmeiszą ilo~ć odpiadów o gat. z 92 proc. do 95 proc. Gru-

pa męża zaufania Tadeusza. 
O, 75 proc. Zalo.ga przędzalni I Kaźmierczaka wyrobi do dnia 
zorganizuje 16 bezbrakowych 22 lipca 75 tys. wątków ponad 
pionów produkcyjnych. We- plan. 
dług ob~iczeń d~kon?nych _na Dzięki podjętym zobowiąza­
podstaw1e zobowią~n podJę- niom plan roczny poszczególne 
tych. p;ze~ poszczeg?lnych ro- oddziały ZPW im. Andrzeja. 
botnvkow i pos~czegolne zesP?-, Struga wykonają przed termi-
ły, przędzalnia wyproduku3e / nem. (wit) 

Rada Ministrów ZSRR rozpisała 
narodową pożyczkę rozwoju 

gos~odarki Związku Radzieckiego 
MOSKWA. Ogeoszona zosta ia uchwala Rady Ministrów 

ZSRR w sprawie emisji pań stwowej pożyczki rozwoju 
gospodarki narodowej ZSRR (emisja 1953 r.). 

Uchwała stwierdza, ;i;e w\ stwowych jak i lokalnych. 
celu pozyskania od ludności 3) Zatwierdzić przedstawio­
środków na finansowanie po- ne przez Ministerstwo Finan­
czynań w zakresie realizacji sów ZSRR następujące wa­
piątego pięcioletniego planu runki emisji pożyczki: 

niem planu - znajduje rów­
nież swój wyraz w dokony­
wającym się obecnie przeglą 
dzie starych norm i zamianie 
ich na normy właściwe dla 
obecnego okresu budowni­
ctwa, na normy mobilizujące 
do wykonania planu. 

- Dlaczego rozwój naszej 
gospodarki narodowej i rea­
lizacja naszych planów pro­
dukcyjnych jest nieodłącznie 
związana z rewizją norm? 

„Przed wielu laty nasi pra 
cownicy inżynieryjno-techni­
czni i gospodarczy ułożyli 
określone normy techniczne, 
odpowiadające technicznemu 
zacofaniu naszych robotni­
ków I robotnic. Od tego cza­
su minęło kilka lat. Przez 
ten czas ludzie wyrośli i pod 
kuli się technicznie. Normy 
zaś technic71ne pozostały bez 
zmiany. Rozumie się, że te 
normy okazały się teraz 
przestarzałe dl'a. naszych no 
wych ludzi". 

winny mobilizować do walki 31 maja Mayer nie móqł zwró 
o jak największą wydajnośr cić pożyczki i prosił o odrocze. 
pracy. nie terminu spłaty do 16 czerw 

ca. W tym nowym terminie 80· 
Czy można. obejść się bez miliardowa l?ożyczka znów nie 

rozwoju Związku Radziec- Pożyczka oprocentowana 
kiego, Rada Ministrów ZSRR jest w wysokości 3 proc. w 
postanawia: stosunku rocznym, przy 

l) Rozpisą.ć państwową po- czym cala przeciętna suma 
życzkę rozwoju gospodarki odsetek za okres 20 lat bę­
iarodowej ZSRR (emisja 1953 izie wypłacona w postaci wy 
r.) na sumę 15 miliardów ru- ~ranych. W ciągu tych 20 lat 
bli z terminem spłaty w cią- 35 proc. obligacji będą wyło­
gu 20 lat. <cwane do wygranych, pozo-Józef Stalin, przemawiając 

na Wszechzwiązkowej Nara­
dzie Stachanowców udzielił 
na to pytanie odpowiedzi: 

Czy nie możemy tego sa­
mego zjawiska stwierdzić i 
u nas, w naszych zakładach 
metalowych, w zakładach bu 
dowy m~zyn, na budowlach 
itd'l ' 

norm technicznych? została spłacona I za aprobata 
„Nie _ powiada Stalin _ zqromadzenia Mayer zwrócił się 

do Banku Francji o nową prolan 
to jest niemożliwe. Bez norm qatę do 10 lipca br. Mayer ma 
technicznych niemożliwa jest nadzieję. że do teqo czasu utwo 
planowa gospodarka, Prócz rzony będzie_ nowy_ qal;>inet, któ· 

J 
ry spłaci obie zac1ąqn1ęte przez 

2 
nieqo pożyczki w wysokości 130 

(Ciąi dalszy na str. ) miliardów franków, • 

2) Zwolnić obligacje po- stałe zaś 65 proc. ulegną wy­
~yczki i wygrane od podat- kupowi wedlug wartości no­
ków i opła.t zarówno . pań- minalnej. 



Na wldow ni miądzynarodowe) 

Król, Bu-dda i kauczuk 
w 17 

miałych pieśń 
śpiewamy_" 

rocznicę śmierci M. Gorkiego 
M arionetkowy król Kam 

bodży uciekł do Syja­
mu, zabierając ze sobą 

swego „ministra obrony" i 
szefa policji. · Opuszczając 
kraj, „król" ogłosił przez ra­
dio „orędzie do narodu" w 
którym oświadczył, że „~wa 
ża za swój obowiązek stanąć 
na czele walki o niepodle­
głość Kambodży", której to 
niepodległości - jak stwier­
dza „z bólem" - odmawiają 
kqlonizatorzy francuscy. 
„Król" oświadczył zarazem, 
że nie zamierza zerwać „wię­
zów łączących go z Francją". 

Ta mętna deklaracja, to­
warzysząca tej osobliwej 
„ucieczce" ma na celu wpro­
wadzenie w błąd opinii pu­
blicznej. Marionetkowy 
„król" doskonale sobie zdaje 
sprawę z faktu, że walka o 
niepodległość, którą toczą na 
rody Kambodży i sąsiednich 
krajów - Laosu i Vietnamu 
- że walka ta ma po swojej 
:stronie sympatię całego świa 
ta. Stary sługus imperiali­
stów francuskich wykombi­
nował więc sobie „sprytny" 
pretekst i usiłuje s·troić się 
w cudze piórka „bojownika 
o niepodległość", 

AMERYKARSKA 
MARIONETKA 

. Sam fakt, że król uciekł 
do Syjamu, podczas gdy na 

enie Kambodży działa 
rodowy Komitet Wyzwo­
" oraz walczą przeciwko 
nlzatorom francuskim 

eddziały Armii Wyzwoleń· 
czej Kambodży, wystarcza­
jąco demaskuje królewską 
gotowość „walki o niepodle­
głość". Faktem również jest, 
.że tenże król Sibanouk aku-
rat przed rokiem, w dniu 15 
czerwca, dokonał... zamachu 
stanu, rozwiązując gabinet 
Son Ngoo Thanha i mianu· 
jąc się sam premierem, a w 
grudniu ubiegłego roku roz­
pędził parlament za odmowę 
wprowadzenia sfanu wyjat­
kowego w kraju. Stan wyjąt­
kowy miał królowi pogłużyć 
za środek walki •vłaśnie prze 
ciwko Armii Wyzwoleńczej, 
walcząC'ei z kolonizatorami 
francuskimi. 

Malajach - pragną rozsze­
rzyć eksploatację plantacji 
kauczukowych w Kam'bodży, 
ale - oczywiście - bez po­
średnictwa firm francuskich. 
Temu celowi miał służyć 
układ o „współpracy gospo­
darczej", zawarty między 
królem a USA we wrześniu 
1951 roku„ Tymczasem rząd 
francuski, podobnie jak w 
wypadku innej swej mario­
netki, „króla" Indochin, Bao­
Dai - sprzeciwia się bezpo­
średnim stosunkom Kambo­
dży ze Stanami Zjednoczony­
mi. „Antyfrancuskie" więc 
fra.zesy króla Sibanouka są 
po prostu „nagrane" na Wall 
Street. Swiadczy o tym wia­
domość podana przez angiel­
ską agencję Reutera, że „sy­
tuacja w Kambodży będzie 
przedmiotem obrad na Kon­
gresie USA". 

75 LAT WALKI 
O NIEPODLEGŁOSC 

Oczywiście, koła kapitali­
styczne USA będą usiłowały 
wykorzystać ucieczkę króla 
w celu przedstawienia tej 
afery jako „komunistycznego 
zagrożenia". Taka argumen· 
tacja jest wierutnym fał­
S·zem. Naród Kambodży od 
75 lat uciskany przez koloni­
zatorów francuskich, od 75 
lat zrywa się do walki o nie­
podległość. Kolejne powsta­
nia wybuchały w latach 
1864, 1885, 1886, 1916. W ro­
ku 1942 chwyciło za broń 
2.000 duchownych buddyj­
skich. 

Naród Kam'bodży, podob­
nie jak naród Vietnamu i 
Laosu, chwycił za broń w 
sierpniu 1945, aby wypędzić 
japońskich najeźdźców i, po­
dobnie jak te dwa narody, 
został później napadnięty 
przez wojska kolonizatorów 
francuskich uzbrojonych w 
amerykańską broń i czołgi. 
Od roku 1950 walką o nie­
podległość kieruje w sposób 
zorganizowany Narodowy Ko 
mitet Wyzwolenia Kambo­
dży, w łączności ze „Zjedn'o­
czonym Frontem Narodo­
wym Indochih". 

Naród Kambodży nie chce 
dłużej znosić wyzysku i ucis 
ku francuskich plantatorów 
kauczuku i opium. Nie prag­
nie również „amerykań8kie­
go stylu" życia. Naród Kam· 
bodży chce w spokoju upra­
wiać swe pola, chce hodować 
swe stada i łowić ryby w je­
ziorach sweito pieknego kra­
ju. A nade ws7.:v~-tkn - prag­
nie pokoju 1 wolności. 

OSt.ABIENJE 
POZYCJI FRANCUSKIEJ 

Przytoczone fakty demas­
k11ją f?szystowskiP i słu7.:il­
cze oblicze zhlevłe!rn króla 
wohec kolonizatorów fr:;nrus 
kich. Antyfrancuskie hasłlł, 
którymi obecnie pozoruje on 
swą ucieczkę wynikają z 
:!nnvch zg-oła powodów. Kam 
bodia jest krajem phn­
tacji kaucrukowvrh. Mo­
nooole amervkańskie, roz­
goryc?:One i l'Ozczarowime z 
powodu handlu wymiennN:!O 
k:iuczukiem i rvżem IT';.ędzy 
Ce.ilonem a Chinami Ludo­
wymi oraz zaniepokojone W m:iju br. król K:imho­
przedłuźającą s·ię woiną w dży pojechał z wizytą do Pa-

f arb(arze, drukarze i cholew'karze 

pow~ększyli łańcuch „sajowców" 
Otrzymaliśmy znowu z prowincji kilka. meldunków o pod­

jęciu bezbrakowej produkcji przez rzemieślników uspołecz­
nionych, któl'Z'Y odpowiadając na apel '' flalrnjl „Dziennika. 
Łódzkiego" przystępują. do wytwarzania towarów bez ja­
kichkolwiek usterek, lub eliminują. ze swej wytwórczości 
&onze gatunki. 

Spółdzielnia pracy im. St. 
Dybały w Pabianicach donosi, 
że załoga farbia.mi w liczbie 
12 pracowników, 3 pracowni­
ków wrorcowni, oraz zespół 
druka1l'skl złożony z 5 druka­
rzy filmowych i 5 pomocni­
ków drukarskich poetanowili 
nie wypuszczać ani jednego 
braku ze s)'ITej produkcji. 

* • * 
W Spółdzielni Pracy „Gu­

ma" Łódź - ul. Bolesława 5, 
maj19ter oddtiału pras Stefan 
Sykuła .wraz ze swoim 18-oso­
bowym zespołem pierwszy 
podjął zobowiązanie pod has­
łem „ja nie wypusrzczę braku", 
a w ślad ut nim podpisały zo­
bowiązania oddziały walców, 
powlekarni, regeneracji i ślu­
sarni. Soołdzielnia ta pracuje 
na odpadach użytkowych. 

* • * 
MamY. również meldunek ze 

Spółdzielni Pracy Szew{:ÓW i 
Cholewkarzy „Postęp" w Wie­
luniu, gdzie 36 cholewkarzy z 
brygadzistą Józefem Całusem 

nie bezbraarnwej produkcji. W 
drugim zakładzie tej spółd:ziel­
nl w Działoszyn.ie identycme 
z.obowiązanie pod.pisało Hl 
pracQIWUików. W ten Gposób 50 
proc. załogi Spółdzielni „Po­
stęp" pracuje już bez usterek. 

(S,) 

Skład drużyny 
polskiej 
na zawody 
kolarskie z CSR 

SZCZECIN. Ustało.no fuż pro· 
qram zawodów knl'Jrsklch na to 
rze z . udziałem reprezentantów 
CSR oraz składy dn.1źyn. W wy· 
ściqach sprinterskich wystąpią: 

Kupczak, Grundman I March­
wiński oraz Czechosłowacy: Ma 
chek, Kosta I Foucek. W wyści· 
qu na 4.000 m Indywidualnym 
na czas z dwóch startów poja· 
dą: Klabiński, Ulik I Drątkow 

:okl ora:r Cihlar, Nouza I Opav­
na czele, podpisało robowiąza- sky (CSR). 
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ryża, a stamtąd do Waszyng­
tonu. Podczas pobytu w Pary 
żu król Kambodży udzielił 
wywiadu dziennikowi „Paris 
Presse", w którym „straszył" 
rząd francuski, iż lud Kam· 
bodży „zbuntuje się", jeżeli 
rząd francuski nie ·zgodzi s.ię 
na „całkowitą niepodległość" 
Kambodży, co w interpreta­
cji króla oznaczało udziele­
nie mu wolnej ręki na zwią­
zanie się z USA. Na „trady­
cyjne" już w prasie reakcyj­
nej pytanie dziennikarza 
francuskiego, czy „lud Kam­
bodży zdaje sobie sprawę z 
grożącego mu „niebezpieczeń 
stwa komunistycznego", król 
odpowiedział: 

„Niestety, nie. Lud Kam­
bodży wierzy w przepowied­
nię Buddy i wie, że kraj je­
go wcześniej czy później bę­
dzie wolny. Dlaczego nie 
miałby wierzyć, że uwolnienie 
to zostanie dokonane przez 

nacjonalistów walczących 
wspólnie z komunistami?" 

Ta odpowiedź marionetko­
wego króla, w'brew jego woli 
i planom jego imperialistycz· 
nych mocodawców, demasku 
je straszaka „komunistycznej 
agresji'', którym posiłkują 
się i jeszcze będą posiłkować 
kolonizatorzy francuscy oraz 
imperialiści amerykańscy. 
Rywalizacja 1 walka konku­
rencyjna kapitalistów fran­
cuskich i amerykańskich o 
bogactwa naturalne Kambo­
dży nie przeszkadza im we 
wspólnym poszukiwaniu 
„nowej Korei", chociaż bur­
żuazyjna prasa francuska z 
rozgoryczeniem l niepokojem 
komentuje ucieczkę króla 
Kambodży jako dalsze osła­
bienie r ... -izycji strony fran­
cuskiej w tej zaciekłej walce 
z USA o panowanie nad pół­
wyspem Indochińskim. 

I J. W. 

Pracownicy techniczni i 

Pieśnią śmiałych - można 
nazwać boga tą twórczość Gor­
kiego, pisarza umiejącego pa· 
trzeć na bujne życie narodu 
„z wyżyn współczesnych osią­
gnięć l z wyżyn wielkich ce­
lów przyszk>ści". 
Zdolność wybiegania myślą 

naprzód, umiejętność prze'bija 
nia siłą wzroku zasfony dzie­
lącej dziś od jutra, uważanego 
dotychczas za przestrzeń któ· 
rej kształtów żadną miarą nie 
da się sprecyzować nawet w 
najgrubszych zarysach - to 
szczególna cecha bohaterów 
książek Gorkiego, to szczegól­
na cecha samego wielkiego pi­
sarza. 

To właśnie ideologia Gorkie­
go, a potem zwycięstwo socja­
lizmu w Rosj'i pozwolił'y mu 
dostrzec obraz ziemi jutra, 
„wytwornie oszlifowanej pra­
cą wolnej ludzkości w gigan-

finansowi 

tye,zny szmaragd" - to właś­
nie ~trój socj,!llistyczny po­
zwolił ludziom radzieckim naj 
pierw uji;,zeć w marzeniu buj­
ną zielono~ kultur rolnych, 
tam gdzie W{erna :fotografia 
dawała obraz ~styni, a póź­
niej, zgodnym w~iłkiem całe­
go narodu, marzei?ie to reali­
zować. 

Ustrój ten to epoka\ w któ­
rE:j uciskany dotychcŹa' czło­
wiek pracy odzyskał swą· god-
ność. · 
„żyjemy w epoce - pis~l 

Gorki - burzenia podstaw. 
starego życia, w epoce budze­
nia się w człowieku własnej 
godności , w epoce, kiedy czło­
wiek zaczyna na siebie samego 
spoglądać jako na siłę rzeczy­
wiście przebudowującą świat"~ 

przemysłu garbarskiego i pończoszniczego 

Historia Kraju Rad potwier' 
dzila słuszność tej oceny. Mi­
lionowe masy narodów radziec 
kich w poczuciu własnej god· 
ności znalazły siłę, by rewolu 
cją zmienić nie tylko bieg hi­
storii, ale i stosunek człowieka 
do praw przyrody, by podpo­
rządkować sobie te sił'y, wobec 
któtych dotychczas obowiązy­
wała bezradna uległość dokonali oceny swojej pracy Gorki był i jest wychowaw­
cą ludzi radzieckich. Piewca 
godności człowieka przyczynił 
się w bardzo poważnym stop­
niu do powstania monolitowej 
jedności moralno-politycznej 
narodu ZSRR. 

Na polecenie mlnlstra przemysłu lekkiego odbywają się ostat­
nio narady poszczególnych reS>Q·rtów te.go minlstersitwa, na któ­
rych aktyw gos·podarczy, technlcz,ny I partyjny omaJWla gospodar­
kę podległych zakłaidów w I kwatrtale br„ dokonuje przeglądu wy­
ników ekonomicznych przeds·ięblorstw. zwracając szczególną uwa­
gę na zagadnienia akumulacji I obniżenia kosztów właSl!lych w ro­
ku 1953. W czasie analizy w wielu wypadkach wychodzi na Jaw. 
że źródłem szeregu niedociągnięć w poszczególnych zakfadach 
w I.ej dziedzinie bywa brak koordynacji pracy, głównego lnży· 
niera zakładów z czynnościami głównego księgowego. 

W obecnych zaś warunkach pion produkcy.Jny nie może lntere· 
sować się jedynie produkcją, zaś główny k.s·ięgowy nie może Je· 
dynie rejestrować wypadków handlowych · Cin.&nsowych. Pl0on 
techniczny musi zrozumieć, że od jego pracy zależą wyniki go· 
spodarcze p11zedslęblorstwa I musi kont!'O'lować swą pracę skul· 
kami ekonomlc.znyml, zaś główni ks'ęg0wl winni bieżąco I aktuaJ. 
nie kontro·lować działalność zakładów oraz czuwać nad usunię­
ciem ws.zelklch nleprawldlowoścl. Główni kslęgow' winni brać 
udział w opracowaniu planów produkcyjnych, wskazując na Ich 
skutki ekonomiczne. 

Przed tygodni-em na nara­
dzie takiej zebrali się w Łodzi 
dziewiarze. Zjechali do nasze­
go mi.asta pracO'Wnicy technicz 
ni i finansowi przemysłu gar­
barskiego -0raz pończosznicze­
go. 

W obradach Centralnego Za 
rządu Przemysłu Garbarskie­
go wziął udział wiceminister 
przemysłu lekkiego A. Jóź­
wiak. 
· Z referatu dyre'ktora admi­

nistracyjno-finans-0wego CZP 
Garb. d-0wiedtieliśmy się m. 
in„ że plan akumulacji prze­
mysłu garbarskiego za I kwar 
tał br. nie został wykonany. 
Niewykonanie planu tłuma­

czyć należy w pierwszym rzę­
dzie bardzo poważnymi rema-· 
nentami gotowych WYrobów, a 
więc skór różnego gatunku, 
które na koniec kwietnia za­
kgały magazyny przedsię­
biorstw. 

Tylk-0 trzy .przedsiębior­
stwa podległe PZPGarb. tj. 
Zakłady Nadodrzańskie, Leś­
nickie i Kamieniogórskie, prze 
kroczyły planowane ząd.ania 
w dziedzinie akumulacji i ob­
niżki kosztów własnych. 

Zakłady nie WYkonały w 
I kwartale zadań jakościo-
wych, nie wyprodukowały od-

świński~ nadchodzą do prze­
róbki z 8-10 proc. tłuszczu. 
Około 30 milionów zł rocznie 
traci niepotrzebnie państw-0, a 
zarazem konsument na tłusz­
czu świńskim, który przepa­
da n.a skórach świńskich prze­
znaczonych do garbowania. 

• • • 
Na naradzie pracowników 

podległych Centralnemu Za­
rządowi Przemysłu Pończo­
szniczego z toku debat i z re­
feratu dyrektora naczelnego 
wynikało, że kierownictwo 
technkzne zakładów nie zna 
się prawie zupełnie na gospo­
darce ' e'k-0nomicznej przedsię­
biorstw i odwrotnie: główni 
księgowi nie. interesują się 
produkcją. 

. Brak współpracy tych 
dwóch działów wydał niezbyt 
dobre owoce, bo choć plan pro 
dukcji za pierwsze 5 miesię­
cy br. wykonano w 100,1 proc. 
to pla·n akumulacji zaledwie 
w 83,l proc. 

W całym szeregu przedsię­
biorstw niewykonanie planów 
produkcji w cenach zbytu jest 
wyłącznie wynikiem niewyko­
nania planu wartościowego. 

powiednie.i ilości skór wyż- p 3 • ł h 
mj jakości. CZPGarb. posia- 0 ZWYC?ęS WaC 
da dostatecznie dużo dowo-
dów, iż niewłaściwa obróbka na własność 
surowca, brak kontroli mię-
dzyoperacyjnej, poważne błę- ołrzymuią sztandar 
iy organizacyjne i zła polity- ~ 
ka zaopatrzeniowa są głów- Niecodzi~ną uroczystość ob 
'lymi przyczynami produkowa chodzili członkowie Związ­
nia skór nieodpowiedniej ja- ku Branżowego Spółdzielni 
kości. Reklamacje odbiorców. Budowlanych i Usługowych w 
na złe produkty gnieźnień- Łodzi. Otrzymali oni na wła­
skich, warszawskich i żywiec- sn'ość - za trzykrotne osiąg­
'dch zakładów garbarskich. sa nięcie I miejsca we współza-
teiro najlepszym dowodem. wodnictwie krajowym 

Po referacie i dyskusji ob- sztandar przechodni. 
rady podsumował wicemini- Uroczystość ta połączona 1, 

ste„ ,Tóźwiak, który m. in wręczeniem sztandaru za zdo­
szczególną uwagę zwrócił pra bycie T młejsca . we współza­
c-0wnikom przemysłu garbar- wodnictwie krajowym Zw 
1kiego na używanie odpowied Branżowemu Spóldz. Metalo­
nich garbników oraz na nie- wo-Drzewnyc·1 i Wytwórczo­
?W1Jkle doniosla sprawę jakq ści Różnej woj. łódzkiego orat 
iest niszczenie dużej Hości Spółdz. Krawieckiej im. Le­
fluszczu świńskiego. Przemysł wartowskie;go - odbyła się 
'Jarbarski otrzymuje z rzeźni niedawno, w świetlicy spół­
>kóry świńskie nienależycie dzielni im. Lewartowskiego 
oczyszczone z tłuszczu, pod- przy ul. Próchnika 16. 
czas gdy norma przewidujf Po części oficjalnej wystę­
dopuszczalny procent tłuszczu py artystyczne zespołów świet­
na skórach 3-3,5 proc. skóry licowych. 

Z winy przemysłu p.ończo­
szniczeg-0 nie Z-Ostały wykona­
ne plany dostarczenia społe­
czeństwu potrzebnych wyro­
bów pończoszniczych w ga­
tunkach najbardziej poszuki­
wanych. Administracja przed­
siębiorstw, aparat mistrzow­
ski, organizacje społeczne i 
partyjne, zwracają uwagę 

przede wszystkim na ilość i 
wartość produkcji, zaś obok 
marnotrawstwa przechodzą o­
bojętnie. Inspekcje wykazały 
n.p. w zakładach sosnowie­
ckich, że na korytarzach, na 
schod.ach fabrycznych, w ma­
gazynach leżą i ma0rnują się 
bezużytecznie surowce, półfa­
brykaty itp. 

Analiza braków l niedociąg 
nięć stanowiła w dyskusji pod 
stawę do omówienia środków 
ich usunięcia, celem lepszego 
wykonania zadań produkcyj­
nych i finansowych. 

z. s. 

Właśnie dlatego, Iż zaczęła 
się i dla nas epoka burzenia 
starei:(o świata, że pozbywszy 
się obszarników i fabrykan­
tów, toczymy dziś zdecydowa­
ną walkę z pozostałościami ka 
pitalizmu. że w ustroju spra­
wiedliwości społecznej odra­
dza się n::ts·ze poczucie 'własnej 
godności i wynikająca z niego 
świadomość obowiązków wo­
bec Przyszłości - potrafimy 
widzieć swói ·kraj „z wyżyn 
współczesnych osiągnięć", z 
wyżyn budujacej sie Nowej 
Huty „i z wvżvn wielkich ce­
lów · przyszłości" , z wyżyn 
nrogramu Frontu Narodowe­
go, programu, który tak su­
gestywnie rysuje przed na­
mi obraz Polski w latach 1955 
-60, obr~z nas.zei pracy t jej 
wspaniałych rezultatów. 

Normy ło potężna diwlgnia 

dla wszystkich Dla siebie 
li 

I 
(Dokończenie z:e str. 1) 

tego normy techniczne po­
trzebne są na to, aby masy 
zacofane podnosić do pozio­
mu przodujących. Normy 
techniczne - wielka siła re 
gulująca, organizująca w 
fabryce szerokie masy robot­
nicze wokół przodujących 
elementów klasy robotni­
czej". 

Od szeregu tygodni odby­
wa. się w łódzkich zakładach 
metalowych oraz na budow­
lach - przegląd dotychczaso­
wych norm. 

Co wykazuje kontrola 
norm? 

Kontrola norm wykazuje, 
ze w wiełh za.kładach były 
niewiarygodne wprost wypa 
czenia. Nierzadkie były wY­
padki, ze przeciętne wYkona­
nie norm przez załogę docho 
dziło do 180 lub nawet 200 
proc., a. równocześnie plany 
produk('v,fne były niewYkon:v 
wane. Nlf'rzadkit' był:v wypad 
ki, ze z dwóch robotników o 
tycb samych kwii lffikac.iach 
i o te.} same.i wyda, iności -
zarobki .iednego wfolokrotnic 
przekr11czał:v 7.arohlc; drn'!'ir­
go. Nierzadkie były także 
wypadki utrudniania mło­
dzieży awansu do wyższe,} 
itrupy uposaienlowej, mimo 
iż Ich kwalifll{ac.fP już daw­
no do tego dojrzały. 

Wprowadzenie nowego ta­
ryfikatora płac, rewizja I 
uporządkowanie norm. jest 
niewątpliwie ważnym kro­
kiem naprzód w walce o 
zwiększenie wYda.fnoścl pra­
cy, o przekroczenie wykona­
nia planów produkcyjnych 
i zwiększet1ie dobrobytu mas 
pracujących, 

Dlatego też mimo nacisku 
wroga. klasowego, pragnące­

go przy okazji kontroli re· 
wizji norm siać zamęt wśród 
mas pracujących - przytła­
czająca większość robotników 
w łódzkich 7.akładach meta­
lowych jak: Zakłady Wyt­
wórcze Aparatów NiskieJto Na 
pięcia A-11, Fabryka Urzą­
dzeń Technicznych, Fabryka 
Zegarów, t.ód7.kl1>. Zakłady 
Kinotechnicme, Zakłady 
Sprzętu Technicznego, Wi­
dzewska Fabryka Maszyn, 
oraz budowlarzy z Łódzkie­
go Zjednoczenia Budowni­
ctwa Przemysłowego, i z 
ŁZBM już od szeregu dni 
przystąpiło do pracy na no­
wych normach, ostą:;ra.fąc 
przy tym wysoką wvda.jność!, 

I tak np.: murarze z ŁZBP 
:r.atrudnieni przy budowie nr 
302 - Pietras, Stroiński. Sli­
wiński, Wilkos, Witr,nan, 
Zaranek pracują na nowych 
normach i wyrabiają. ponad 
150 proc. Jeszcze lepszymi 
wynikami mogą się pochwa­
lić mura,r?'e zglcrr.cy osiągają 
cy od 1911 do 200 proc. no­
wych norm. 

W ślad za wzrostem proce!l 
tu w;vkonania norm Idzie 
oczywiśoie wzrost zarobków. 

W ten sposób, łącząc in­
teres osobisty robotnika -
zwiększenie zarobków - z 
intere!!em społecznym 
stworzenie obfitoilcl dóbr -
rewizja norm staje się czyn 
niklem mobilizującym do 
wzrostu wYda,fności pracy i 
potężną dźwignią WZI'Ollłu 

dobrobytu i maksymalnel!'o 
zaspokojenia potrzeb nasze­
go społeczeństwa. 

:H.B. 



Przed Zjazdem Włókniarzy Nie słabnie tempo prac 
przy wykonywaniu zamawleń 

dla Nowel Huty Zadania najbardziej palące 
Nowe apele 27 i 28 czerwca włókniarze 

polscy będą obradować na IV 
Krajowym Zjeździe. Omówią 
dotychczasowe osiągnięcia i 
źródła istniejących braków. 
Zjazd wysunie konkretne za­
dania na przyszłość, które 
usprawnią walkę o plan i 
wpłyną na poprawienie pra­
cy związkowej. 

Dotychczasowa realizacja 
zadań za I półrocze w prze­
myśle włókienniczym wska­
zuje, że w wielu zakładach 
przełamano główne trudnoś­
ci hamujące wykonanie pla­
nu w r. ub. 
Decydujące znaczenie w 

Przełamaniu tych trudności 
miał dalszy rozwój i wzrost 
socjalistycznego współzawo­
dD;ictwa pracy w jego wszys­
tkich formach. Współzawod­
nictwo - w myśl wskazań 
XI Plenum CRZZ oraz na 
podstawie zdobytych do­
świadczeń - oparte zostało 
o konkretne zobowiązania 
podejmowane w grupach 
związkowych. Wzmocniono 

. lf)i(idtmltlM1 
X f{,qju_J 
Żubry 
i mandżurskie 
jelenie 
w rezerwacie 
pszczyńskim 

Bogata fauna jednego z 
największych i najpiękniej­
szych rezerwatów ochrony 
przyrody w Polsce, jakim 
są lasy pszczyńskie, wzbo· 
gaciła się w roku bieżącym 
o cztery młode żubry. Dwa 
z nich urodziły się w ostat­
nich dniach maja. 

Bogaty starodrzew lasów 
pszczyńskich z gęstym pod­
szyciem świerkowym stwa­
rza sprzyjające warunki ży 
ciowe również dla rzadko 
spotykanych jeleni man· 
dżurskich - sika. Pogłowie 
tych jeleni z ośmiu sztuk. 
które zachowały się po 
ostatniej wojnie zwiększy-1 
Io się obecnie w rezerwa­
cie pszczyńskim do 30 
sztuk. 

„ 

Zygmunt' Krzywański ści politycznej szerokich rzesz 
włókniarzy - jest praca wie­
lotysięcznego aktywu kultu­
ralno - oświatowego nasze­
go związku. Mamy w chwi­
li obecnej ponad IO ty~ięr.:y 
członków, zgrupowanych w 
700 zespołach artystycznych 

Przewodniczący Zarządu Główneąo Zw. Zaw. 
Prac. Przem. Włókie11nlczeąo 

tym samym pracę uświada­
miającą prowadzoną w po­
szczególnych ogniwach związ 
kowych.· 

O rezultatach tej pracy 
świadczą dumne meldunki, 
z coraz to liczniejszych za­
kładów, o przedterminowym 
wykonaniu zadań półrocz­
nych oraz pogłębianiu zobo­
wiąza11 długookresowego 
współzawodnictwa dla ucz­
czenia IX rocznicy PKWN, 
zainicjowane przez ZPB im. 
Marchlewskiego. 

Gdzie tkwią 
rezerwy produkcyjne 

Z socjalistycznym współ­
zawodnictwem nierooerwal­
nie związany jest ruch racj::>­
nalizatorski. Nieocęni~ną po­
mocą dla nas są dośwtiadcze­
nia w tej dziedzinie nadziec­
kich stachanowców i. racjo­
nalizatorów. 

W 209 klubach tecJl;iniki i 
racjonalizach rozwija)na j~t 
twórcza inicjatywa r!Obotm­
ków, a o rozmiarach ruchu 
racjonalizatorskiego wśród 
włókniarzy, świadczy liczba 
6.156 wniosków zgł~szonych 
w 1952 roku. 
Dużo do życzenia jednak 

pozostawia załatwianie wnio­
sków przez komisje wynalaz-

Likwidacja 
kapitalistycznej 

spuścizny 
138 żłobków, 111 przedszko­

li, 26 świetlic dziecięcych, 
41 ośrodków kolonijnych, z 
których korzystają dziesiątki 
tysięcy dzieci, stanowi wy­
mowny dowóci troski partii 
t rządu o zapewnienie so­
c1&lnych warunków pracy na 
5!zym włókniarzom. Nad zdro 
v:lem robotnii:ów czuwa 300 
;:imbulatoriów. 
Poważną pomorą w ·zaopa­

trzeniu robotników w arty­
kuły pierwszej potrzeby s11 
oddziały zaopatrzenia robot­
niczego i ogródki dział~owel 
Obowiązkiem każdego zwi11 

zkowca jest nieustanna tro­
ska o dalszy rozwój. naszych 
osiągnięć oraz o należyte, 
sprawne funkcjonowanie 
wszystkich placówek, służą -
cych człowiekowi pracy. 

Dzięki stałej poprawie wa­
runków pracy i podnoszeniu 
na coraz to wyższy poziom 
ochrony i higieny pracy, licz 
ba wypadków w porównaniu 
z rokiem 1948 zmalała o :;8 
proc. 

Praca 
kulłuralno-ołwiatowa 

często wYsokiej kl'ł.s.Y 
Działają 204 koła Wszechni­
cy Radiowej, Z 212 bibliotek 

. przyzakładowYch, liczących 
178.872 tomy, korzystają ty­
siące włókniarzy. 

W · pracy uświadamiającej 
występują jednak jeszcze nie 
dociągnięcia. W wielu zakła· 
dach szwankuje propaganda 
poglądowa. Dość często ak­
tyw związkowy nie potrsfi 
znaleźć właściwych form od­
działYWania na członków grup 
zWiązkowYch. Mimo to jed­
nak, w wYniku wzmożonej 
pracy i zapału jaki do niej 
wnosi młodzież - szczególnie · 
ZMP-owska - praca kultu­
ralno - oświatowa n~biera 
coraz większego rozmachu. 

Stoją przed nami wielkie 
zadania. Aby je wykonać mu 
simy podnieść poziom m1szej 
pracy i nie ustawać w walce 
o wzrost świadomości poli­
tycznej szerokich mas. 

Niewątpliwie, w ogniu rze­
czowej krytyki l samoKryty­
ki, IV Krajowy Zjazd UJaw­
ni błędy, które oddziaływały 
ujemnie na działalność związ 
ku, obniżając tym san:iym 
wyniki pracy przemysłu włó 
ki~nniczego. 

czości i administracje. Nie Nie bez znaczenia - dla 
nadążają one za wzr.ostem dalszego wzrostu świadomo­
twórczej inicjatywy racjona- ----------------------------· lizatorów. Swiadcz;y o tym 
fakt, że z górą 2.000 wnios­
ków ze zgłoszonych -
nie doczekało się realizacji 
na skutek biurokratycznego 
ich załatwiania, 

Z miesiąca na miesiąc 
wzrasta zainteresowanie włó­
kniarzy metodami pracy ra­
dzieckich nowatorów, a szcze 
gólnie metodą inż. Kowalo- . 
wa. W roku 1952 pr21eszkolo­
no metodą inż. Kowalowa 
22.327 pracowników. Prze­
szkoleni podnieśli swoją wy. 
dajność pracy średnio o 12 
proc., a jakość prod\\lkcjl o 9 
proc„ osiągając przy tym 
znacznie wyższe zarobki. 
Szkolenie w pracy metodą 
inżyniera Kowalowa jest w 
dalszym ciągu bardzo po -
trzebne, ponieważ nadal na­
pływają do przemysłu nowi 
niewykwalifikowani ludzie. 

Tadeusz Chróścielewski 

W parku iulianowskim 
Cóż po bramie z laurami ł tarczą h-erbową 
Fabrykanta bo przecież nawet mur zniesion11! 
Spójrz, te dzieci, co biegną aleją parkowq, 
Będą rosly już silne, proste jak jesion11. 

Dzi§ niedziela. Col lwiecł się ostro w§ród liki. 
Instrument11 ukryte za lcianq kaiztanów. 
Przyszli starsi i dzieci, zjec]iali artyści 
I .w leśną filharmonię zmi.eniajq Julianów. 

A oto moja córka. Wśród grona rówidnic 
Stucha, jak chór dziewczęcy w krakowskich spódniczkach 
Spiewa o Nowej Hucie nowe, rzeźkie pieśni, 

I. dziewczynka, wspomniawszy obrazek z „Płomyczka.".· 
Pyta, gdzie jest ta Huta? A ha.reerz odpowie: 
Pod Krakowem i wszędzie tam, gdzie wolny czlowiek. 

na łamach naszego pisma 
• ódż jest tym miastem, które w budowie N?we.i . Huty 
L ma swój niemały udział. Niedawno odwi~li na-. 
szą redakcję przedstawiciele działu z~opatrzem<I: NoweJ 
Huty wyrażając słowa podziękowania dla z.ało.g tych 
łódzkich zakładów, które produkują dla st:iioweg? Kom­
binatu. Najwięcej słów pochwały i poduękowan prze­
słali oni dla pracowników Łódzkich Zakładów Budowy 
Maszyn Przem. Terenowego, którzy ofiarnie i niezwyk~e 
terminowo wykonują bardzo potrzebne Nowej Hucie 
podnóśniiki. Obeonie Ł.Z.B.M. przygotowują nową par­
tię tych podnośników i wibratorów. Załog~ tycJ:t ~­
dów która podjęła niedawno nowe zobowią:z.anua sdm'o­
c-0n;ch terminów produkcji w z.wiąwm z tym apeluje do 
ŁOWICKICH ZAKŁADÓW METALOWYCH PRZEM. 
TERENOWEGO Z SIEDZIBĄ W GŁOWNIE - UL. 

SWOBODY 12 
o szybką dostawę mmówionych odlewów. 

Następnie do 
ZAKŁADÓW WYTWÓRCZYCH M-7 W TARNOWIE, 

UL. ELEKTRYCZNA 2 
skąd mają nadejść silniki do wibratoców i do 

, REJONOWEJ HURTOWNI PRZEMYSŁU 
METALOWEGO W ŁODZI - UL. BRUKOWA 16 

o dostarczenie zamówionych narzędzi tnących. 
Od wyżej wymienionych m:kładów zależy, czy Ł.Z.B.M. 

wykonają swe zamówienie. Załoga tych zakładów, któ­
ra do tej pory nie zawiodła budowniczych Nowej Huty 

. i tym razem czyni wszelkie starania by termin był do­
trzymany. I na pewno będz.ie dotrzymany. 

Apele na łamach naszego pisma odnoszą 1!1lrutek. Przy­
kładem tego jest odpowiedź jaka nadeszła do nas od 
Rejonowej Hurtowni Art. Elektrotechnicznych w ŁOdzi, 
ul, Więckowskiego 43-45, w której pracownicy hurtowni 
piszą: „doceniając znaczenie budowli socJaUstycznej jaką. 
jest Nowa Huta, zamówienie Ł.Z.B.M. zostało wykonane 
w całości„." 

Tak samo odpowiedziały na nasz apel zakłady w Ła­
będach, które zobowiązały się dostarczyć w I dekadzie 
czerwca br. materiały potrzebne Zakładom Wytwórczym 
A-2 w Łodzi do produkcji aparatów dla Nowej Huty. 

Załoąa Łódzkich Zakładów Bu­
dowy Maszyn Przem. Tereno­
weąo wykonała parti' podno· 
śników dla Nowej Huty. Na 
zdj,ciu robotnicy ŁZBM w Ło· 
dzt i;ośpiesznie ładują &krzy-

nie na samochody. 
Fot. OleJnlczak 

Zaloąa zakł. A-2 w Łodzi paml~ 
ta o zobowiązaniu terminowej 
produkcji aparatów dla Nowej 
Huty. Na zdl~ciu: monterzy J. 
Janiczek, S. Górnicki, J. Soko· 
!owski I K. Garliński - pracu­
jący przy montatu aparatów 

dla Nowej Huty. 

„URUGWAJCZYCY NIE POJADĄ nika 1951 r. lud wyległ na ulice 

,,Swięty'' Como 
kończyła, .gdyby w czerwcu 1949 ro­
ku mieszkańcy Florydy nie wpadli 
na pomysł, aby datę kanonizacji „ich 

NA KOREĘ"! Montevideo. Na skrzyżowaniu ulic 
świętego" - 03 - wypisać n::i kar- Walka między battlistami i herre_ 
cie „Quiniela", W trzy dni później rystami to jednak nie tylko rywali­
na los ich padła wygrana w wyso- zacja dwóch rodów wielkich ob­
kości 100.000 pesos. Od tej chwili szarników: za pierwszymi bowiem 
San Como uznany został za „urzędo- stoi potęga nowbjorskich monopoli, 
wego" patrona graczy, szulerów 1... drudzy znajdują poparcie w Peron;e 
złodziei (ogłosił to szef miejscowe- i - antyjankesowsko nastawionej go „syndykatu" złodziei, Francesco burźuazji urugwajskiej. 

Agraciada I Colonie odbył się po­
tężny wiec, na którym Leonora 
Aquiar Vazpuez, członkini Między­
narodowej Komisji Kobiecej. która 
zwiedziła Koreę - opowiedziała o 
zbrodniach amerykańskich najeźdź_ 
ców. Pod naporem mas rząd zmu­
szony został do odwołania agresyw­
nej decyzji. 

robi majątek ... 
W ś:ód rozłożystych palm parku 

miejskiego w Montevideo -
stolicy Urugwaju - wznosi 

się potężny gmnch. H:storia jego 
bL~dowy typowa jest nie tylko dla 
stosunków w Urugwaju, ale i dla 
pozostałych państw Ameryki Łaciń_ 
skiej. Przed 28 laty rada miejska 
Montevideo postanowiła wybudo_ 
wać gigantyczny szpital na wiele 
tysięcy łóżek. Uruchomiono kredy­
ty i przystąpiono do budowy. Ale 
gdy gmach został wykońc:OiW, oka­
za się, że zapornniano o windach 
dla chorych, że kuchnie są za małe, 
że całe rozplanowanie hudynku jest 
najzupełniej niewłaściwe. A ponie­
waż i tak nie było pieniędzy na wy­
kończenie wnętrz i urządzenie no­
woczesnego szpitala. WiQc .. od trzech 
lat potężna budowla stoi pusta, 
służąc w dzień za miejsce zabawy 
dzieci, w nocy zaś - dając .. niele­
galny" przytułek setkom bezdom_ 
nvch' robotników nugwaiskich, 
którzy w poszukiwaniu pracy przy_ 
wcdrowali do stolicy swego kraju. 

Historia pechowego szpitala w 
Moritevicieo nie jest odosobniona. 
W Kolumbii np. przystąpiono przed 
trzema laty do budowy nowej linii 
kolejowej. Wyznaczono trasę. usta_ 
lono 'dokładnie rozmi~szczenie ~tr.cji 
i przystąpiono do budowy; aby zaś 
przyspieszyć wykonanie, inżyniero. 
'\vie przystąpili do budowy z dwóch 
stacji krańcowych. Robota postępo_ 
wała szybko naorzód i dopiero gciy 
tory się zeszły. okazało się, że.„ mają 
różna szerokość. - -

ZACZĘŁO SIĘ 3 CZERWCA 
1882 ROKU 

Te dwa, typowe "·i!a wszystkich 
pr!l.wie państw · południowo-amery_ 
kańskich przykłady, stanowią wy_ 
mowne świadectwo gospodarki miej• 
scowej burżuazji, która dąży jedy. 
nie do jak najszybszego wzbogace­
nia się na dostawach dla państwa. 
nie dbając bynajmniej o wywią­
zanie się ze swych obowiązków wo­
bec społeczeństwa. 
Głównym źródłem c!ochodów pań­

stwa jest w Urugwaju „'.,Jk podut­
ków - loteria liczbowa, „Qulniela", 
której ciągnienie odbywa się dwa 
razy w tygodniu. Podobnie jak w 
Argentynie i Chile. również liczne 
kasyna gry znajduią się tutaj w rę­
kach p~ństwa. Żaden kraj poza 
UrugwaJem nie posiada natomiast 
swojego świętego. który jest opie­
kunem i patronem graczy i szuie­
rów. Sama zaś historia jest tak cie­
kawa, że warto jej poświęci!'.! nieco 
uwagi: zaczęło się wszystko 3 rzerw_ 
ca 1882 roku, gdy Leon XIII kano­
nizował San Como benedyktvńskie_ 
go mnieha z XII wieku, urodzonego 
w kalabryjskiej wiosce Diano Te~­
giano. W tym samym roku kilku 
mieszkańców wioski wyemigrowało 
do Urugwaju, gdzie w isadzle. na­
zwanej Floryda, wybudowali „swo­
jemu świętemu" niewielką ka­
pliczkę. 

„SWIĘTY" COMO ROBI 
MAJĄTEK.„ 

J na tym by się cala historia za-

Quirino). W ciągu czterech lat od Dwa 'miliony mieszkańców licząca 
pamiętnego ciągnienia, na ołtarzu Reptiblica Oriental del Uruguay 
San Como (nad kapliczką wvbudo- (z czego przeszło 700 tysięry żyje 
wano już okazały kościół) modlący w Montevideo). to kraj m:ęsa 1 
się o powodzenie gracze Urugwaji:J wełny. Ale 87 proc. · ziemi ornej w 
złożyli już przeszło 300 tysięry pe_ Urugwaju należy do 17 rodzin wiel­
sos, czyli ok. 200 tysięcy dolarów. kich obszarników, a olbrzymie stada 
Nic dziwnego, że biskup Montevideo O'\Viec stanowią własność kilku za­
oświadczył, „każdy kto występuje ledwie magnatów. Przemysł mięsny• 
przeciwko San Como lub wątpi o je_ konserwowy, włókienniczy l spo_ 
go cudownych mocarh, jest wro- ŻY\VCZY znajduje sie całkowicie w rę­
giem wiary i kościoła" . Dobrotliwy, kach monopoli z Wall ftreet. które 
święty więcej przecież przyniósł dyktują swą wolę miejscowym ob-
dochodu urugwajskiej hierarchii szarnikom. 
kościelnej, niż wszystkie inne ofiary W walce z amerykańskimi łmpe.. 
składane w kościoł:-~h razem wzięte. rialistami i miejscową reakcją pO.. 

· • • 
1 „ . · . ważne sukciesy odnoszą urugwaj5kie Obo_k ,,Q~1mela I rozgryw~k ~il- masy robotnicze. skupione wokół kars~1ch m1~dzy n:ro?owyml druz~;- partii komunistycznej i ruchu o­

nam1. „Nac1.o.na;es 1 '!Pem1reles : brańców pokoju. Poważnym osiąg_ tr~e~1ą ~ziedzmą .. za111terl'sowan nięciem ruchu obrońców pokoju 
m1eJscowe.i ludnośc.1 Jest walka i;nlę. jest fakt. że dwukrotnie - w 
dzy ~wo:i;na r~am1 bogaczy, ktorzy sip:roniu 1950 r. I w październiku :Vydz1era.ią sobie władze nad k~a- 1951 r .. u<iaremnił on próby rządu 
Jem. Ród Batlle (ezyt. Baye) to dzie- uru~vaiskietro wysłania wcii$k i 
dzic.zni, choć niekoronowani władcv broni dla unziału w amervk11ńskiej 
kraJu. Od roku 1918. gdy Batlle agresji na. Korei. Pod naciskiem Wa_ 
.Y Ordonez utworzył pierwszy w U- szvngtonn rzą<i pr7.vgotował się ;e_ 
rugwaju parlament, władza należała siPnią 1951 r (i oFicialnie zawiado­
nieoodzielnie do rodu. W 1933 r re- mił o tym Trvgve Lie) do wysłania 
wolucja pałacowa oddała prezyden_ pulku piechoty i dwóch torpedow­
turę w ręce przedstawiciela herre- c6~ do Korei. Ambasador amery­
rystów, drugiej, równie reakcyinej kań~ki. Ravn<ial, odbvł r.awet spe_ 
partii wielkich obszarników. W dwa cjalną podróż propa11:andową po 
lata później do wł.adzy pov?rócili całym Uruitwaju Jednak7.e '>Ian ten 
batlliści, z tym, że rząav sprawują poniósł fiasko. Pod hasłem .,Uru­
na zmianę dwaj przedsta•.11'iciele gwajczycy ułe pojadą na r<oreę" 
rodu - Batlle y. Barres lub Batlle odbylv się w całym kraju olbrzymie Y. Pacheco, , manifestacje ludności. 28 paździer-

WZM02ENIE OPORU MAS 
LUDOWYCH 

Równocześnie wzmaga się walka 
mas chłopskich przeciwko nieludz­
kiemu wvzyskowi i uciskowi obszar_ 
ników. Okupacja przez chłopów ko­
lonii „San Javier" należącej do 
wielkiego latyfundysty. Farraphos. 
zmusiła rząd do rozpoczęcia prac nad 
ustawą o wydzieleniu 2 milionów 
pesos na Fundusz Wywłaszrzenio_ 
wy . . Masowe demonstracje chłopów 
w c:oiłym kraju świadczą o wzmaga_ 
jacej się bojowości ruchu chłop­
skiego w Urugwaju. 

Tocząra się od wielu lat między 
Brazylią (za którą stoją dolary 
nowojorskich monopoli) a Argent.v­
ną, walka o ujście La Platy. tzn. 
o wpływy polityczne w Montevideo, 
doprowadziła ostatnio do wzmożo­
nego nacisku amerykańskich im­
nerialistńw na posłusznych im batl­
lMów. Wzrost in!?erencii amerykań­
skiej spotkał się jednak z potęż­
nym oporem mas ludoWYch. Maso_ 
we aresztowania działaczy postepo­
wych (m. in. aresztowany zoshił 
rPd. nacz. organu centralnego KP 
Urugwaju „Justicia". Alberto Sua_ 
rez orRz red. nacz. postęonwego 
dziPnnika „Verdad". Ramos) dopro­
wadziły do zbroinych demon~trarji 
mas ludowych, które nie chcą dłużej 
znosić dolarowego jarzma. 

JÓZEF SOŁTYS 
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Pod terminem· „zespolone lecznicfwo" 

Wodne kryje się wiele korzyści 
d a tysięcy ludzi pracy 
Łódź druga w Polsce połączy 

lecznictwo zamknięte z otwartym 
- No c6ź -:- lekarz rozloźyl bezradnie ręce - ja nie mogę, 

tu w poradni, przeprowadzić wszystkich badań potrzebnych 
do określenia choroby. Musi pani poddać się dluższej ob­
ierwacji. Skieruję panią do szpitala, a tam bedzie można 
ustalić diagnozę i rozpocząć właściwe leczenie. -
. - Ojej, panie doktorze - zafrasowala się pacjentka. -
Ale tam będą nowi, inni lekarze, którzy mnie nie zna,?ą. A 
pan doktor juź tak dobrze zna moją chorą wątrobę. Moźe 
pan pracuje w jakimś szpitalu? Ja bym tam chętnie poszla .•. 

Lekarz uśmiechnął się. 
- Niestety_ nie pracuję w żadnym ze szpitali. 
Wiadomo - pacjenci mają chodni położniczo-ginekolo-

~,swoich" lekarzy, do których gicznych (127 tys. osób). 
przyzwyczaili się, do których . . 
mają zaufanie. I nie jest to Zespo~eniem . będ~ O~Jęte 

nych. Te dwa pierwsze przyj­
mować będą pacjentów z po­
łudniowej dzielnicy miasta, 
gdzie brak jest szpitali ogól­
nych. 

Co daje zespolenie lecznic­
twa pacjentowi? Przede wszy­
stkim tę właśnie ciągłość opie 
ki lekarskiej, o której pisaliś­
my na wstępie. Wszyscy leka­
rze pracujący w por11dniach 
rejonowych lecznictwa otwar­
tego, będą jednocześnie praco­
wać w odpowiednich szpita­
lach 
Równocześnie polepszy się ja 

kość usług lekarskich. Stała 
współpraca i konsultacje z pro 
fesorami i naukowcami (przy 
każdym z zespolonych szpitali 
będą istniały polikliniki wszy­
stkich specjalności szpitala) 
wpłynie na podniesienie pozio­
mu fachowego lekanzy. 

(w) 

Jeżeli kiedykolwiek wy­
padnie nam wskazać osoby, 
które walnie przyczyniły się 
do spopularyzowania sportu 
pływackiego oraz wczasów 
niedzielnych w pobliżu Ło­
dzi, specjalne słowa uznania 
trzeba skierować pod adre­
sem projektodawców i reali­
zatorów dużego kąpieliska w 
Rudzie Pabianickiej. 

Nareszcie mamy do dys­
pozycji większy zbiornik 
czystej wody. Mali chłopcy, 
czekający na swą kolejkę 
na mostku, z którego raz po 
raz nurikują do wody, nie 
wiedzą zapewne, kto im 
stworzył warunki tej przy­
jemnej zabawy i sportu za­
razem. 

I zapewne nigdy nie za­
stanawiali się nad tym, ile 
dni i nocy studiowano plan 
kąpieliska i ile żmudnej pra 
cy kosztowało Prez. Rady 
Narodowej jego urządzenie. 

Ale wysiłek opłacił się so­
wicie! Ruda Pabianicka jest 
obecnie miejscem spotkania 
niezliczonej ilości mieszkań­
ców Łodzi. Brzegi stawów 
przypominają dziś wielką 
mozaikę barwnych kostiu­
mów, różnokolorowych pla­
żówek i chustek. 

1~\ 
Z WIOSŁEM W RĘKU 

tylko „fantazja". Lekarze, któ ws:yst~1e sz~1ta~e. łodzk1e z 
rzy stale ich leczą, znają ich WYJąt~1em szpitali 1m .. ~r ~a­
organizm i dolegliwości. Pój- durowicza I dr Gluzm~:nego 
ście do szpitala, to poznawanie (z~ wzgl~du na szc:up~osc p~­
nowego lekarza i odwrotnie_ m1eszczen) oraz szpitali zakaz-
przez lekarza nowego pacjen- -----------------~~--------------------------------------------·------..,,~=------~· ..... ...,. .• 

Jazda kajakiem może po 
pewnym czasie wydać się 
monotonna. Nic więc dziw­
nego, że na „jeziorze" w Ru­
dzie Pabianickiej liczni arna 
tOrzy sportu wióślarsikiego 
urozmaicają ją sobie, polu­
jąc na motorówki. Płyną za 
nimi, a rozhuśtani falą, ma­
rzą pewnie o karierze wilka 
morskiego. 

ta. rozpoczynanie kuracji od 
początku. 
Rozwiązanie tej sprawy, za­

pewnienie pacjentowi jednoli­
tej, ciągłej opieki lekarskiej, 
to właśnie cel zespolenia lecz­
nictwa zamkniętego z otwar­
tym, czyli połączenie w jedną 
całość szpitali z rejonowymi 

Konik bez głowy 
poradniami. 

Forma lecznictwa zespólo­
nego stosowana· jest od dawna 
w socjalistycznej służbie zdro 
wia Związku Radzieckiego. 
Zespolenie rozpoczęto już w 
Polsce, a Łódź jest drugim 
miastem w kraju, gdzie przy­
stąpiono do prac wstępn.ych. 
Wydział Zdrowia Prezydium 
Rady Narodowej przygotował 
już projekt zespolenia lecznic­
twa. Będzie ono przeprowadza 
ne w zakresie interny, chirur­
gii, położnictwa, pediatrii i 
gruźlicy. 
Weźmy dla przykł'adu jeden 

ze szpitali łódzkich obecnie 
ezpital położniczo-· ginekolo­
giczny im. dr Heleny Wolf. Po 
zespoleniu szpital ten będzie 
posiadał również oddziały chi­
rurgii i interny. Będzie on 
przyjmował pacjentów z jed­
nej przychodni rejonowej 
ogólnej (60 tys. osób) i pacjent 
ki z trzech rejonowych przy-

Nie mogli przechodzić spo­
kojnie ul. Piotrkowską p. 
Grębowscy ze swym małym 
synkiem. Malec zatrzymywał 
się stale przed placykiem 
Teatru Letniego przy ul. 
Piotrkowskiej 94, na którym 
stoi codziennie piękny, czar­
ny, osiodłany kucyk, z czer­
wonym czapraczkiem i ładną 
uzdą. 

O pracy mttłów zaufania 

Korzystanie z doświadczeń 
Ta mary Timoszynej 

pomaga polskim związkowcom 
Aktyw związkowy w pra- go dnia zdają sprawozdanie 

cy swej korzysta coraz sze· ze swej działalności. 
rzej z doświadczeń męża za- Już pierwszy okres działał 
ufania jednej z grup związ- ności wzorowanej na doświad 
kowych Moskiewskich Zakła czeniach Tamary Timoszynej 
dów Samochodowych im. .T. przyczynił się w Elektrowni 
Stalina, tokarza - Tamary „Wrocław" do usprawnienia 
Timoszynej. Podstawą poli- pracy związkowej. 
tycznej i wychowawczej dzia Tak np. bryqada Wacława 
ł11lności prowadzonej w gru- Kondrackieqo, która otrzymała 
ple związkowej w oparciu o zadanie wykona·nla wzorcowe­
doświadczenia T. Timoszy- qo remontu turbiny, napotkałai niespodziew;ine trudności, wy­
nej, jest ścisła kolektywna nikające z braku odpowiednich 
współpraca męża zaufania, materiałów I narzędzi. Prace 
społecznego inspektora pra• teJ bryqady utrudniała także 
cy, agitatora kulturalno- lekkomyślna postawa niektó· 

~ych JeJ członków, którzy nie 
o~wiatowego i delegata so- interesowali się przebieqlem 
cjalno-ubezpieczeniowego. prac remontowych I nie doce­
Umożliwia to natychmla- niali znaczenia powierzonej Im 

stowe real'(owan!e na powsta pracy dla realizacji planu przez 
cały zakład. Wówczas, po nara-

jące w różnych dziedzinach dzie kolektywu aktywistów 
niedociągnięcia i szybkie ich związkowych z ąrupy turbino­
usuwanie. weJ pośpieszył bryqadzle z po-
Korzystając z doświadczeń mocą mąż zaufania tel ąrupy - Ludwik Suchecki. Jeqo in­

Tamary Timos.zynej poważne terwencja w dyrekcji I w wy­
sukcesy w swej pracy uzys- dziale zaopatrzenia usunęła 
kall m. in., aktywiści z grup trudności w postaci braku ma-

. k d ł t teriałów I narzędzi. Rozmowy 
zw1ąz owych w zia ach ur z mnleJ uświadomionymi czlon­
binowym l maszynowym kami bryąady przekonały ich 
Elektrowni _,Wrocław". o znaczeniu wykonywanej pra• 
Idąc za przykładem swej cy dla całości pia.nu. Bryąada 

radzieckieJ" towarzyszki, w w okresi!' wyl<onywania remon-tu wydawała z inicJatywy męża 
każdej z tych grup zorgani:rn zaufania qazetki „błyskawice''. 
wali oni kolektywną opiekę w których podawane były „na . 
nad każdym poszczególnym bieżąco" wiadomości o postę­
działem produkcyJ"nym. ple robót I o sukcesach uzyski-wanych przez poszczeąóiliych 
Każdy dzień pracy zespoły robotników. Wśród członl<ów 

aktywistów w obu grupach bryqady rozwinE>ło się współza­
związkowych, rozpoczynają wodnictwo. W efekcie - kap!· 
krótką naradą, w czasie kt.o' _ talny remont turbiny został wy konany na 14 dni przed termi-
rej omawiają przebieg pr8cy, nem. 
wyniki uzyskane w realiza- Zachęceni sukcesami w bry 
cji planu, powstałe trudności gadzie Kondrackiego przy­
! sposoby ich usunięcia Na przystąpili ostatnio do wyko­
naradzie poszczególni człon- rzystama doświadczeń Tama 
kowie kolektywu podejmują ry Timoszynej również akty 
indywidualne zobowiązania, wiści związkGwi pozostałych I 
zmierzające do zlikwidowa- działów .elektrowni ,,Wro­
nia niedociągnięć i następne- cław". 
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Ilustrowane 
z wesołym 
i s1nutnym 

Konik ze spokojem obser­
wuje małych jeżdżców, .któ­
rzy go dosiadają i pozują fo 

tografowi do zdjęcia, jako 
„wytrawni" jeźdźcy. 

- Ja chcę mieć takiego ko 
nika, kup mi go tatusiu -
nudzi malec - on taki spo­
kojny i grzeczny. 

- Jesteś jeszcze za mały 
synku - poważnie wyjaśnia 
p. Grębowski - konik mógł_ 
by cię kopnąć . lub ugryźć. 

- No, to kup mi podobne­
go 'konia na biegunach, ta­
kie ładne widziałem na wy­
stawach. 

Dzieciak nudził, p,rosił, nie 
spał w nocy spokojnie, śni­
ły mu się galopady na bie­
gunowym koniu. Na naradzie 
rodzinnej posta·nowicmo ku­
pić chłopcu wymarzonego ko 
nia na biegunach. 

Radość w domu p. Grębow 
skich była wielka, gdy malec 
dostał zabawkę - konia na 
biegunach z oparciem, - wy­
produkowanego przez spół­
dzielnię przemys'łu ludowego 

artystycznego „Zabawka" 
(Łódż, 1;tl. Piotrkowska 245). 

Ale niestety. Smiechy I za 
bawy w mieszkaniu trwały 
zaledwie kilkanaście minut. 
Nagle głuchy trzask, łoskot i 
przerażliwy krzyk dziecka 
rozległ się w pokoju. Nad­
biegli przerażeni rodzice. Sy-

opowiadanie 
prologiem 
epilogiem 

nek leżał na ziemi, koń bez 
głowy - połamany. 

Okazało się, że wystarczyło 
kilka minut zabawy, by ko­
nikowi odpadła źle sklejona 
głowa. Siedzący na koniu ma 
lee wyleciał przez szyję ru­
maka i upadł na podłogę ra­
niąc sobie twarz i język. 

Walka z brakoróbstwem 
trwa z niesłabnącą siłą we 
wszystkich dziedzinach prze­
mysłu. 

WalczymY: o to, by klient 

otrzymywał garnitur dobrze 
zrobiony, by płaszcz miał 
równo wszyte kieszenie, a ko 
szula rękawy, by sztuki ma­
teriałów były · bez błędów, 
by zamki do teczek prawi­
dłowo się zamykały, by sta­
lówki nie łamały się przy pi­
saniu już przy pierwszym 
użyciu itd, itd. I wcale w tej 
walce nie będziemy robić 
wyjątków dla zabawek, na­
wet wyprodukowanych w 
Spółdzielni Przemysłu Ludo­
wego i Artystycznego „Zaba_ 
wka". Konie na biegunach 
(znak KT-7-3) produkowane 
w tej wytwórni, robipne są z 
~okrego drzewa, odpadają 
im nogi, oparcia, odlatują źle 
sklejone głowy. . 

Drobny to na pozór frag­
ment brakoróbstwa, ale war­
to zwrócić nań uwagę, W in­
teresie wszystkich kolegów 
małego Grębowskiego. 

RADIO 

Jest również miejsce i dla 
tych, którzy od urodzenia 
stronią od gwaru. Po prze­
płynięciu kilkunastu metrów 
lądują oni na wyspie, gdzie 
w cieniu rozłożystych drzew 
nikt nie mąci ciszy. 

, ·1 ! 

W WÓZKACH NA PLAŻĘ 

Własnymi środkami loko­
mocji przyjeżdżają do Rudy 
na całodzienne wczasy i ta­
cy, którzy poza smoczikiem 
niewiele jeszcze widz..ieli w 
swoim życiu. Zjeżdża ich tu 
tak wiele, że w przys.złości 
zajdzie chyba konieczność 
urządzenia specjalnego par­
kingu dla wózków dziedę­
cych. 

łi 
IM BLIŻEJ, TYM GORZEJ.„ 

Mniej szczęścia mamy do 
łódzkich basenów. Na jed­
nym - przy AL Unii w nie­
skończoność ciągnie się re­
mont. Nadto w okre-sie wio­
sny zapomniano o załatwie­
niu drobnych pozornie spraw 
i dopiero teraz odbywa się 
pogoń przy zakupywaniu 
wieszaków i zamków do ka­
bin. Czy trochę nie za póż­
no? Czy nie przypomina to 
przysłowia, że nie czas psy 
karmić, kiedy jedzie się na 
polowanie.„ 

CZY TYLKO DLA 
ATLETÓW 

W pierwszym reportażu z 
wędrówki naszej po base­
nach napisaliśmy dosłownie 
że na terenie okalający~ 
basen przy ut Kilińskiego 
więcej zdziałała natura, niż 
ręka ludzka. Przypuszczali­
śmy, że w ten sposób zdopin 
gujemy administratorów ba­
senu do żywszej działalno­
ści. Udało się nam to jednak 
tylko cz.ęściow-0. Bo wyma­
lowanie trampoliny, wsta­
wienie stolika z kasą, zapew 
nienie obsługi ratowniczej i 
napełnienie basenu wodą to 
j~dynie początek zadań, 'ja­
kie stały przed administra­
torem tego terenu, radą o­
kręgową Włókniarza. 

- Gdzie jest bufet? Gdzie 
siat~a do gry w piłkę? 
Gdzie piłki do wypożycze­
nia? 

CZWARTEK, 25 CZERWIEC 

Oto pytania, które płyną 
tu nieustannie z ust tych, c-0 
zapłacili za wejście i mają 
prawo domagać się urządzeń 
sportowych w szerszym niż 

ca Radiowa kursu II: ,.Zarys hl· · d storlf powszechne.I. 16 20 (Ł) Ura „osie O wagoniku" asorty-
5.oo (Ł) Wszystkie zmiany pra. tował honor zakladów. 16.35 (!:, ;. mencie. Te osie to nie żart. 

cu.Ją rytmicznie. 5.05 Wladom. . Biate krul<I 1 czarne tabęrJ7. fe' Ongiś kursowały na tym 
pKoranne. 5.10 Aud. dla :wsi. 5.20 lcfekaw,0stkl muzyczne). 17.00 terenie wagonetki i ktos· za-

oncert poranny. 6.00 Glmna- Wf ad. popołudniowe. 17. t.5 Mu 
~tyka. 6.10 Kalenda.-z Radiowy. zyka taneczna. 17.45 (ł.) Młodzi pomniał o osi z kołami. Dziś 
6.15 (Ł) Z gromad naszego wo- muzycy przed mlkroronem. 18.0r. ta zapomni.ana oś jest jedy-
)ewództwa. 6.30 Dziennik por-an- (Ł) Trybuna Radlostuchacza. nym, bardzo z.resztą przez 
ny. 6.50 Muzyka p<>ra0nna. 7.20 18) 5 (Ł) •• Nasz wspólny cel'". b eh 
f 17.30 (t.) z mlkroronem przez 18.30 Odpowiedzi rai! 49. 18.4.5 o ecny ceni.onym, przy-
mfasto I wieś. 7 40 Mt.1zyka. 7.50 Muzyka. 18.50 Koncert chóru rządem do ćwiczeń. 
Stan pogody. 7.55 Wladomo~cl r-ozg!. wrocłliWSkfeJ. 19.10 Pozna) Ale na basen uczęszczają 
pora.one. 8 OO (to) Muzyka rozr piękno Języka rosy,fskle.11:0. nie tylko sami siłacze. Sa 
l 1.45 Głos mają kohlety. 12.04 Hl 30 Muzyka I ektualnoścl. dzieci. Jest wiele kobi"et. I. 
[)zfennfk pofudn 1owy. 12.15 Me '.!O.OO Ola każdego coś mf!ego 
lodle ludowe 12.45 Aud. dla wsi 20.5R Stan pogody. 21.00 Dz!en· właśnie ... dzięki Włókniarza 
13.00 (f,) Koncert ork. rozgl nlk wieczorny 21.26 Wfad. spor· Wi - to bardzo liczne gro-
lódzkfeJ PR. 13 40 Utwory muzy towe. 21 .36 Muzyka ten 22 OO no a · t · ć d kl rosyjskiej I radzieckiej. 14.10 W~zechnlca Radiowa kurs · 11· z mias uprawia z ro-
Dla dzieci młodszych . 14.~0 DIR Ekonomia polftyczne 22_20 wy I przyjemny sport może 
1zlec! starszych. 14.50 SwoJskle Symronfa F'ranc>!s?ka Schuberta PO wyjściu z wody najwy-
melodle: 15. lO Kwiat Korel. 15.30 j 23. lO Konr;ert qvm ronlcznv 23 50 żej smażyć się nieruchomo 
Aud. dla dzieci. 16.00 Wszechnl· Ostatnie wladom.oścL • · , na słońcu ...., co. jak wiado-

mo, nie jest wcale z.alecan• 
prz,ez lekarzy. 

A co jest z bufetem? 
Czy ciągle trzeba tylko 

wysyłać uprzejme zaprosze­
nia do barów mlecz.nych?Czy 
dyrekcji barów m~ecznych 
nie wiadomo o tym, iż !lla te­
renie Łodzi istnieje duże ką 
pielisko przy ut Kilińskie­
go, które nigdy nie świeci 
pustkami? 

WODA NA „LEKARSTWO" 

Jeżeli ktoś z zamiejsco­
wych turystów pierwszy raz 
znajdzie się nad brzegiem 
stawu „Ogniwa" na Zdro­
wiu, zdziwi się zapewne, dla 
czego łodzianie miejsce to 
nazywają szumnie ośrodkiem 
wodnym. Woda w stawie 
jest brudna, dno muliste, na 
szpikowane w dodatku roz­
bitym szkłem. Kąpać się 
się więc nie można. Nie dz.ia 
łają prysznice, bo figle płata 
studnia. Są tylko kajaki. 
Rzecz zrozumiała, że cieszą 
się one największym powo­
dzeniem. 

„Ogniwo" dba jednak o 
swój teren. Widać to z prze 
prowadzanych pN!C. Tu re• 
montuje się szatnię, tam na­
prawia studnię, gdzie indziej 
porządkuje teren. W tym 
reorganizacyjnym rozmachu 
zapomniano tylko o jednym 
--o robotach przy wysz.lamo 
waniu dna basenu. 

Jeżeli „Ogniwo" i w roku 
bieżącym będzie zwlekać z 
realizacją swych planów, 
staw wypadnie po prostu zll 
kwidować lub w najlepszym 
wypadku przeznaczyć go do 
dyspozycji rybaków. Ośro­
dek sportów wodnych może 
nie posiadać wielu urządzeń, 
ale woda musi być w nim 
czysta. Tabliczki w takim o-­
środku z groźnymi napisa­
mi: kąpanie się surowo 
wzbronione, wydają nie 
najlepsze świadectwo admi­
nistratorom. Bo czy to nie 
paradoks, że w ośrodku wod 
nym ~ kąpiel można zapła.l. 
cić mandatem. 

W. LACH. 

Echo głosów 
W odpow'edzl na notatk• pra• 

sową pt „Promla", zamleszczonll 
w nr 125 z dnia 27 maja br. 
Dyrekcja Okręq<'Wa Poczty ł Te· 
lekomun•kacji wyjdnla, że przy• 
czyną wadliwej pracy automa­
tów jest z/o$1iwość lub zła wola 
wzqlędnie chęć oszukiwania auto· 
matu przez lednostkl nieuczc'wa 
I aspołeczne spośród publłczno• 
ścl, dla wyqody której automaty 
zostały zainstalowane. Przyczyną 
jest również nieznajomość In· 
strukcjl o posłuqiwanlu się auto­
matem, k.tóra jest wywiesznna o• 
bok aparatu. 

W automatach oprócz wlaśc'· 
wych monet 50-qroszowych, od 
wymiaru i waql których zależy 
właściwa praca automatu znal· 
dują się najróżniejsze monety 
wycofane z obiequ o podobnych 
wymi<1rach, quzil<I. spinacze, zu· 
żyle żyletki oraz różnego rodza• 
ju I kształtu blaszki. 
Są to zasadn'cze przyczyny u­

szkodzeń automatów, powodujące 
rozqoryczen1e I niezadowolenie 
uczciwej części klientów. nara• 
zające Ich n~ stratę czasu ł nie. 
jednol<rotnie pieniędzy, a Dyrek• 
cję P, I T na poważne straty, WY• 
n ' kaJące z konieczności dokony• 
wania częstych napraw I oqranl• 
czortej eksplnatacji automatów. 

• • • 
t.~G w odpowiedzi na notatkt 

zam1eszc:roną w numerze 137 z 
dnia fO czerwca br. pt. „Stąd 
prosty wniosek" wyjaśnia, · re­
st~~racja „Roma" zostanie w naj 
blrzszych dniach nastawiona na 
produkcję dietetyczną. Zamknięcie 
Jej było spowodowane konieczna 
śclą dokonania pewnych popra• 
wek w związku z nastawieniem 
kuchni na produl<cję diett?tyczną, 
Po przeprowadzeniu drobnych 
poprawek zostanie Jut uruchomio 
na jako zakład typu dietetyczne• 
qo. 

Ryszard Wojtowicz. Głowno. _, 
Sta,nowlslco z.Jednoczenia Jest stu 
szne z rym. że urlop uzup„łnla· 
Jący należy ąfę nie dwutygodnio-
wy. lecz l6·dn!owy. · 

Wanda Frankenberq. - z l!stu 
Pan• nie wynika. że PSS zawarła 
z Panią umowę o pracę. wobec 
czego nie przvstul'(uje Pani od­
~zknd()w>1nle. Slratę ponosi re· 
cze.I PSS pr?yJm11!aC" Pan•ą na 
kurs I ptacąo wynagrodzena 
(stypend!uml. • · 
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Po Tygodniu Zdrowia 

Wystawa 
gazetek lc!ennych 

Dlaczego łodzianom wysychają eardła Przygotowania 
do akcji iniwno omłołowei 

choć produkcja napojów chłodzących tematem sesji DRN Łódź-Południe 

Wśród wielu imprez V Tygod 
nia Zdrowia był również kon­
kurs na najlepszą gazetkę 
scienną o tematyce ochrony 
zdrowia i zapobiegania choro­
bom zakaźnym, W konkursie 
tym udział wzięło kilkadzie­
siąt zakładów pracy i szkół. 

jest wystarczająca 130, !który obok pieczywa i 
nabiału powinien po.siadać na­
poje chłodzące, w południe 23 
czerwca nie posiada.I: allli. piwa, 
ani wód gazowy<:h. Kierownik 
sklepu spodziewał &ię otrzy­
mać transport dopiero w go­
dzinach poipołudruowych. 

Prezydium Dz!eln!coweJ Rady 
Narodowej Łód:t-Połudn!e wy· 
:maczyło termin VI sesji DRN na 
dzień 25 cze1"Wca. godz. 18 w 
sali straiy pożarnej przy ul. To· 
maszewskiej 86 w Jędrzejowie. 
Tematem sesji będz!e m. In. O· 
mówienie przygotowań do akcji 
żniwne-omłotowej. 

Druga 1ustrac1a 
upraw ziemniaczanych Nie trzeba czekać do jesieni 

z usprawnieniem transportu i dystrybucji i pomidorów 
29 czerwca br. w qodzlnach 

od t O do 14 będzie przaprowa• 
dzona druqa lustracja oqóln.a U• 
praw ziemniaczanych I pomido· 
rów. 

Przed kilku dniami przeprowadziliśmy · laborat.oryjną 
analizę zawartości cukru w słodzony,ch wodach gazowych. 
Wyniki tej analizy nie były szczególnie pochlebne zwłaszcza 
dla wytwóml PSS ul. Kilińskiego 81. Wtedy również zapy­
tywa.Uśmy pnedstawlcieli Łódzkich Za.kładów Przemysłu 

Obecnie, aby ogół łodzian Piwowarsko-Słodowniczego czy zaopatrzenie naszego miasta 
mógł zadecydować które z nich w piwo l na1><1je gazowe będzie dostateczne nawet w okresie 
są najlepsze i które należy najsilniejszych upałów, 

W barze „SnieŻ'ka" przy ul. 
Piotrkowskiej 12 jest tylko 
piwo i woda mineralna, brak 
lemoniady i oranżady. Kierow 
nictwo baru ekladiało za:po­
trzebowania do browairu nr 1 
na oały asortyment napojów, 
lecz browar nie wywiązał Bię 
odJ;'IO'Wliednio z dos.t.aw. Rów-

W dniu 25 czerwca o godlll. 17 
I 17.40 na Placu Niepodległości 
będą czekały autobusy MPK w 
celu przewlez1en!a radnych I ~a 
proszonych gości do Jędrzejo­
wa. Po za.lrończootu sesji uru· 
chomlone zosta.ną dwa autobusy. 
Jeden w kierunku Chocianowic. 
drugi Placu Wolności. Przejazd 
autobusami dla radnych I za.pro 
sronych go~cl bezptatny. 

Lustracji dokonaJI\ 1EOrqanl20· 
wami drużyny, w których -z­
mą obowiązkowo udział osoby 
wyznaczone przez rejonowych. 

nagrodzić - PCK w Łodzi Otrzymaliśmy odpOWiedź twierdzącą: Łódź będzie zaopa­
zorganizował w lokalu włas- trzona w piwQ. i napoje gazowe w dostatecznej Ilości bez 
nym (Piotrkowska 236, I pię- żadnych ogra.nłczeń, produkcja browarów I wytwórni wód 
tro) wystawę gazetek ściennych Jest wystarczająca dla pokrycia zapotnebow11;nia nawet 
o tematyce Tygodnia Zdrowia. w najbardziej upalne dnl nież kiosk MHD nr 2 przy ul. 

Armii Ludowej, obsługiwany 
przez ten browar nde posiada 
lemoniady ani oranżady 

Wszyscy poszukiwacze stonki 
zlemnia-i:zanaj powi,ninl w tym 
dn,iu z całit dokładnością przeąl' 
dat uprawy pomidorów I ziem• 
niaków. 

W wypadku znalezienia stonki 
należy nieżywe okazy dostarczyt 
niezwłocznie do prezydium wla· 
śclweJ dzielnicowej rady na.rodo­
wej, 

ys awa jest czynna w godz. przez nas w dniu wczorajszym naipoje garowe sZJWa:ntkuje. 
w t Kontrola przeprowadzona I jednak, że ii.eh zaoipatrzenie w 

9.30.-19, dt:> dnia 30 bm. włą- w spoż~ych sklepach i re- Oto przykład: Sklep MHD 
czrue. I Sltaiura~jiac:h łódzkich wyikazał:a nr 380 przy ul. Piotr'kowskdej 

V sesja DRN 
t6di-Sr6dmiejcie 

Sklep MHD D[' 5 przy ul. W piątek, dn. 26 bm. o godz. 

~---------""""'----------------------------------------------CZWARTE~ 

25 COf~dite?KiEDV? 
CZERWIEG 

DZIS 
Łuc/I, Wiihelma 
IUTlło 

Jana, Pawła 

WA2NE TELEFONY 
Pogot. Ratunkowe 254-44 
Straż Potarna 8 

Kom. Miejska MO 253-60 
M!eJskl Ośr. Infor. 159-15 

Apteki: nr 2 (Piotr­
kowska 95) nr 7 (Wól­
czańska 37), nr 44 (Piotr 
kowska 225). nr 18 
. uglerska 146), nr 22 
(Nowotki 121. nr 34 (Woj 
ska Polskiego 1!6) nr 35 
(Dąbrowskiego 24-b). 

AS nr 4t (At. t<o•clu­
lłZkl 48) - dyżuruje co­
dziennie, 

godz. 20 do 8 szp. Im. 
M. Curie-Skłodowskiej 
i.li. Curie-Skłodowskiej 15 

NOWY (Więckowskiego 
15) g. 19 „Hein•ryk VI 
n,a łowach". 

POWSZECHNY (Obr. Sta­
lingradu 21) g. 19 „Do 
żywocie". 

IM. ST. JARACZA (Ja.ra· 
czs 27-29> godz. 19 
„Wesołe kumoszki z 
Windsoruu. 

MAŁY (Traugutta nr 1) 
nieczynny 

MUZYCZNY (Piotrkow-
ska 243) g. 19.15 „Krat 
na uśmiechu". 

;l'EATR STUDIO PWSA 
(Przejazd 34). g. 15 
„Mleszczan·le ', g. 19.15 
„Fircyk w zalotach". 

TEATR ZIEMI ŁODZKIEJ 
g. 20 „Damy I huza­
ry" - t.yszkowlce. 

Program filmów do­
kument I kult.-ośwlat. 
„Narodziny w ZOO" 
,,Ochrona pracy0

, „Le­
nora". PKF 25·53 -
g. 17 18 19 20 dozw. 
od la·t 7. Program dla 
naJm!od.: Wawrzyńco­

wy sad" progr. 
skład. g . 16. 

MŁODA GWARDIA (dla 
młodzieży. Zielona 2) 
„Córka marynarza" 
dod. „G1'1Zyby" g. 16, 
18 20 dozw. od lat 12. 

MUZA (Pabianicka 173) 
„Syn pułku" dod. 
„Chrońmy zdrowie", 
~. 18 20 dozw. od lat 7 

PIONIER (Franciszkań-
ska· 31) „Skandal w 
Clochemerle" dod. 
„Czy wiecie te.„ 2-51" 
g. 17 19 dozw. od la! 
18. 

POLONIA (Piotrkowska 
671 „My urwisy" <:Jod . 
„ABC Huty KołclUSZ· 

kó" g. 16 18, 20 dozw 
od lat 14. 

l"RZEDWIOSNI! (Zerom· 
sklego 74) „Chłopcy 
na pozycji" dod. „Dro 
qa na studium przyqo 
towawcze" g. 18 20 

DY:tUR POŁO:tNICZO· BAt.TYK (Narutowicza 20) 1 
dozw. lat 14. 
MAJA (dawnleJ Robot­
nik. Kll!ńsk!ego 176) GINEKOLOGICZNY „Sadko" dod. „w kra 

. Ju socjalizmu 2-53" g. 
Od godz. 8 do 20: szp! 16.30, 18.30, 20.30 I 

tal Im. dr. Madurowicza., dozw. od lat 7. 
ut. Krzem!enlecka 5; od GDYNIA (Przejazd nr 2) 

„Dru:l:yna" dod. „Na 
uslńsklm szfa,ku" g. 
17.30, 20 dozw. od lat I 
7. 

REKORD (Rzgowska 2) 
„Traqiczny pośclq" 
g. 18 20 dozw. od lat 
18. 

ROMA (Rzgowska nr 84) 
„Przekltta wyspa" 
dod. „Ptactwo Jeziora 
Mały Balaton", g. 18. 
20, dozw. od lat 14. 

SOJUSZ (.Nowe Złotno) 
„Trzy opowieści", g. 
18.30, doa:w. od lat 7. 

SWIT <Bałucki Rvnek 1) 
„Gdzieś w Europie" 
dod. „Od Tewerdy do 
Kłuchory" g. 18 20, 
dozw. od lat 14. 

STYLOWY - nieczynne 
z powodu remontu. 

TATRY 'tS!enk!ewlcza 40) 
„Poszukiwacze złota'\ 
dod. „Przeqląd sporto 
wy 5·51", g. 16 18 20 
dozw. od lat 12. 

Wl5t.A (Przejazd 1) -
„Sadko" dod. "W kra­
Ju socjalizmu 2-53" g. 
16, 18. 20 dozw. od 
lat 12. 

Wt.OKNIARZ (Próchnika 
161 „ Tr:aqlczny poś· 
clq" dod. „Kobiety no 
weJ Polslcl" g. 16, 18. 
20 dozw. od lat 18. 

WOLNOSC (Naplórkow· 
sklego 16) „Pan Fab· 
re" dod. „Wlelk·e dni 
muzyki polslcieJI', g. 
16.30 18.30 20.30, 
dozw. od lat 18. 

ZACHĘ:TA (Zg!erska 26) 
„Wtellcle polowanie" 
doc! „Symulant", g. 
18 20 dozw. od lat 7. 

Nowomiejskiej jest zaopatrzo- 17-ej w świetlicy. przy ul. 
ny jedynie w piwo jasne. Kie- Przejazd 58, odbędzie się V 
rownictwo sklepu MHD przy sesja Dzielnicowej Rady Naro­
ul. Piotrkowskiej 22 żali się na dowej Łódź-Sródmieście. Na 
pracę Państwowej Hurtowni porządku dziennym m.in. pod Dziwny wózek 
P . 5 (Łód' L' sumowanie przebiegu akcji sa_ 

iwa nr z, Lpowa I Panie Redaktorze! I 
35-37), która dostarcm napo- nitarno-porządkowej w br. oraz 30 kwietnia br. kupilem 
jów chłodzących w niedoota- zatwierdzenie planu komisji na w HaU Towarowej PSS 
tecznej ilości, a są dni w iktó- III kwartał 1953 r. przy Placu Barlickiego dzie 
rych sklep w ogóle nie o<trzy- cinnv wózek spacerowy za 
muje napojów, zwłaszcza w 800 zł. Niebrzydki, owszem. 

podobal się nam i naszej 
cz.asie upału. pociesze. Ale nie dlugo. 

W ki~ i 1nwalddów l1l1' W pierwszych dniach ma 
przy ul. Armii Ludowej bralc ja, w czasie spaceru z kół 
było lemoniady, wody sodo- * Dz„ o qodz. 18.30 w lokalu wózka pospadaly wszystkie 

NOT, Piotrkowska 102 mgr Inż. N 50 l 
wej i oranżady. F. Grzybowski wygłosi odczyt na gumy. aprawa - z · 

K t l ka ł 6 · · temat „Transformacja układów Po dwóch tygodniach wy-
on ro a Wy za a r wmez, geodezycyjnych" cz. I. leciał przy jednym kole 

że W wielu slklepach jest peł- * Ozl' o ąodz. ta ·w sali 17 tzw. nit. 14 bm. „rozs11palo" 
ny asortyment piwa i napo- UŁ przy ul. Na.rutowtcza 65 od- się kolo. Wózek nie nadaje 
jów gazowych. Prooty siąd będzie s!ę plenarne zebranie ra· się do użytku, trzeba oddać 
wniosek: dystrybucja I trans- dy miejscowej. poświęcone pod- „

0 
do naprawy. 

o t i f k j · l · sumowaniu półrocznej pracy " 
P r n e un c onuJą na ezY- zoz. Reasumując powyższe na 
cie w chwilach, gdy mobiliza.- lez'y stwi'erdzi'ć, że wózek 
CJ·a ał parat rz ··-o * „Wesoły wieczór w sali Ma· c ego a u P e„~„ - • 1 d iś po trochu rozpada się na i I a „ hłod linowej • rozpocznie s ę z o I 
wego P wa n POJOW c Ził- godz. :H.30. W wys-tępach arty- części składowe, stqd zaś 
cych jest konieczna., Skoro stycznych udział wezmą artyści: należy wyciągnąć wniosek, 
wytwórnie i browia['y nadąża- s. Sawin. W. Lusttg. H. SzwaJcer. że wkrótce naprawy prze-. rod··•- · to · b ć R. Fraehowtc·z, M. Stefań!'kl. B!· Ją z P ....... cJą, muS'l Y ż k · 1 kroczn wartość wózka. Wy-Jety nabywać mo na w aa e sa- "' 
ona w odpowiednim cuisie i w lt MallnoweJ. daje mi się, • że brakorób· 
odpowiedniej ilości rozprowa- stwo 1·est tu aż nazbvt •aw-d kl .<.„. * Szkolne Kolo Budowy War· J 

zona do s epvw detalicznych sza:wy )>rzy Sz.kola Podstawowej ne. Cechy wózka: K. T . 
tak, by kljent w dni UipBlne nr 7 w Łodzi (Podmiejska 21) ze· 07-15-2 Sala prod. 25. IV. 
mógł w każdym sklepie nabyć brało na budowę Wars.iaiwy 53. Fabryka „Wschód" Za-
wodę sodową lemoniadę oran 300 zł. Kwotę powytazą ucznie- izie!a k. Zywca. · d I b .' b · d h wte przekazalt na konto społecz 
za ę u prwo ez za nyc nego funduszu budowy stoli · Czytelnik S. Ł. ograniczeń. Sk. lcy. .._ ____ _ 

----------------------------------------------------------
Pracownicy .poszukiwani 
Tokarzy metalowych, spawaczy elektrycznych 
i robotników do straży p-pożarowej zatrud­
nią natychmiiast Zakłady Remontowo-Monta­
iowe Przemysłu Mleczarskiego Łódź ul. Łom­
żyńska 13-15. Zgłoszenia osobiste przyjmuje 
Dział Kadr. 1749-K 

Palacza kotłowego zatrudni od zaraz Farbiar­
nia i Wykończalnia im. Pstrowskiego w Lodzi, 
uL Cz. Hutora 42. (Daw. Strzel. Kaniowskich). 

1748-K 

Kierownika magazynów technicznych, tkaczy, 
woźniców, robotników na trzepalnię i gospo­
darczych zatrudnią natychmiast Zakłady 
Przemysłu Bawełnianego im. Armii Ludowej 
Łódź ul. Pabianicka 184-186. Zgłoszeni,a oso-
biste przyjmuje Dział Personalny. ' 

1750-K 

Inżynierów lub techn\ków in~~~lacji zewnę­
trznych wod. kan., gazu i c. o. z dłuższą prak 
tyką dla opracowywania założeń projektowych 
dla osiedli i pracy w dziale uzbrojenia terenu, 
pcszukuje DBOR w Łodzi ul. Ciesielska nr 27. 
Zgłoszenia osobiste z podaniem i życiorysem 
przyjmuje Dział Personalny. 1730-K 

Inżyniera _ agronoma na sta.nowisko kiero­
wnika gospodarstwa rolnego w pobliżu Łopzi, 
referenta do działu zaopatrzenia. magą.zynier· 
kę I bufet.Owlj. do stołówki. wykwalifikowaną 
maszynistkę, szewców, krawców oraz woźni­
cę zatrudnią natychmiast Zakłady Przemysłu 
Wełnianego im. Gwardii Ludowej w Łodzi. 
Zf{łoszenia przyjmuje Dział Personalny ul. W. 
Wróblewskiego nr 19. 1741-K 

Kierowników sklepów spożywczych oraz 
sprzeda.wców na stragany za wynagrodzeniem 
prow!zvinvm - zatrudni natychmiast MHD 
Art. Spoż. Łódź-Południe. Zgłoszenia oso 
blste z podaniami i życiorysami do Sekcll 
Personalnej ul. Piotrkowska 154 I piętro . 

. 1744-K 

Ogłoszenia drobne 
LEKARZE 

Or ZAURMAN •pec1all~IH 
skórne weneryczne R-
9.30 4-6 Narurl)wlc>.• 
nr 2 rR02fl-I l 
Dr KUDREWICZ specja· 
lista weneryczne. skórne 
8-9.30. 3-5 Plotrkow· 
\ka 106. (8269-GJ 

Or RO%YCKI qpecJallst~ 
'łlrngzeMa choroby ko 
')lece. olepłodność .Czwar 
ta-qzósta Piotrkowska ,„ ~:ł •7?74 . rr 

Or fłEICHER •PBCJ'łl' 
•ta "'eneryczne skórne 
orctowe <zabur-i:enlal -
Ptorr1<ow~ka 14, czwart• 
• ~. l!IOdmłł . . (7984·9J 

Dr PIWECKI wewnętrz- ---------- ZGUBIONO legit. sa:kolną SKRADZIONO leglt. Zw. 
ne , płuca, serce - ::J-7 LOKALE n.a naziwlsko Janusz Ml- zaw„ wejściówkę rabry-
PiotrkawS1ka 35. schke wyd. przez III czną. Sta.nist.awa Cholń-

~~n~~~~';:'S~~ ~k~rri ~~i.J1~~u n;oa~~~~f~~ "'~-=~k.,.~=-=~=-=i-=o"'~'""~~D_._l_eg_l_t-. -z~w-. ~~~B~~~~slde~eJ!~1~wkę 
STANISŁAW TUROWSKI 

mgr nauk handlowych 

17-19.30 Armil Ludo- za1·aa: pomleszczen.la sub Zaw. na naizwisik.o Stefa. rabryczną, n112wlsko We 
weJ 27 1o klatorsklego. Dzwonić nia Michalak, Łódź, No· ronlka Ma.tus1a,k, Przę-

prac. Wydziału Finansowego PRN 
m. Łodzi 

Dr JADWIGA ANFORO- 228-40. (7891-G) wom!ejsk11 5. (7627-G) dzalniana 26. 
WICZ skórne. wenerycz- 2 POKOJE w śródmie· ZGUBIONO legit. Zw. ZGiJBIONOle_g..,.lt,.... "'1"'11=--s:z"'"'lro:­
ne kobiece 15-19. ul. śclu z używalnością ku- Zaw. or112 kairtę meldun- ły TPD na nazwlskD -
Próchnika 8. chni. łaz.ienki oraz 1 po- kową na nazwisko. Bomze Krzys:ztof Chomic2'.e'Wskl. 
Or KOWALSKI sp„<.:Jlfl• kój z używalnością kuch Jerzy zam. Łódź, ul. SKRADZIONO legit. ~w. 
~ra 9kńrno wener-vczne ~1 • ~azle~kl zam!kenlę nap -~K_W_N_n_r_4:_, _m:=._8=--- Zaw. Jadwiga Miller. Miel 
4-7 Ptnt„l<"wqJ<q i?!I - po oje z uchnlą, ZGUBIONO kartę mel- czarskiego~2~6-·---=--

ur. dnia 5. II. 1887 r. w Warszawie, 
zmarł dnia 21 czerwca· 1953 r. 

W zmarłym tracimy sumiennego i 
ofiarnego pracownika. 

łazien.ką. Oferty nr ~ 
Or WOYNO •p„cJ"""' 0 „7793" składać Biuro dunkiową, pokwitowanie ZGUBIONO leglt. PŁ na 
chorób Skórnych. wene Ogłoszeń, Piotrkowska na złożone dokumenty I nazwisko Albl11 Czerw-

Pogrzeb odbędzie się w dniu 25 cz.er­
wca 1953 r., o godz. 17-ej z kaplicy na 
Starym Cmentarzu. 

rycznych. zaburzenia nr 96. prawo powożen!a końmi czak. (7665.G) 
płciowa. Nowotki 7 rroor na na.zwi-sko Władysław 

Rada Miejscowa Zw. Zaw. 
Prac. Państw. i Społecznych 
przy Wydziale Finansowym 

PRN m. Łodzi. 

10_ 11 lff-tB. DU2Y słoneczny pokój Sierota. ul. Wlęckow- ZGUBIONO legtt. ZZK nr 
ELEJ(TFłoKAROIOGR A• bea: wygód. parter, za- sklego 47, m. 9b. 123183 na niwwlsko Sta-

Mr mienię na pokój z kuch- SKRAD 0 n!sław Jędrzejczak. 
- zdjęcia serca. Piotr- nią. Wiadomość tel. •~ kZION h legit. uMcz- ZGUBIONO Jeg!t. studen-
>«>WqKa t57 eodz 5-7 225-31. (7789_0 ) nllUws ą Tec nil<um e 

chanlki Rolnej na nazwt- cką nr 1115 WSE w Ło-
FELCZERZY S1ko Witold Józefiak. dzl na nazwisko Zofia ZGUBIONO wej~clówkę 

NAUKA I WYCHOW. ZGUBIONO Jeglt. zw. Małachowska. fabryczną. Zenona Kry-
FELCZEh nomeopat11 - MASZYNOPISANIA Zaw. na,zwlsko Witold ZGUBIONO kartę rzemle- sztoflwk, Limanowskiego 
Marcelak kamice, toi kursy waik.acyjne Stewa· Grzybowski, Rzgows·ka ślnlczą wyd. przez Prez. nr 80-36. 

ZGUBIONO leg!t. Ube,,:ple 
culn! Społ. na naizwl&ko 
Stanli;.!aw Frydrych zam. 
Janówka gm. Gałków 
pow. Brzeziny. (7751-G) ctowa, hemoroidy za rzyszenia Stenografów - nr 20. (7655-G) MtajskleJ Rady Narodo- ZGUBIONO kartę mel-

strzytd. Narutowicza 31 Maszynlstel<. Zapisy: Se- ZGUBIONO legit. zw. wej Wydział Przemysło- dunkową wyd. przez Pre 
m. 14 17809-GI kretaria,t Ki1ilńsklego 50, zaw. nr 035909-7269 wy na nazwisko Jerzy zydium GRN Stanowski 

tel. 278-16, Piotrkowska Roklel Zofia, Socjalna El<&rt, Franctszkańskia 100 Micha! zam. Zawadów. 

ZGUBIONO Wejściówkę 
fabryczną 684 na nazwi­
sko Michalina Przybyl· KUPNO-SPRZEDA! 

KUPUJ~ wtoczkt; wel 
n1aną iagraalczną. A.o .I 
ir-L.e.)11 Struga 4 ~klep 

DYREKCJA Targowisk 
Miejskich w Łodzi Al. 
Parkowa nr 4 zakupi 
kloce do rąbania mięsa 
n(\we t używane. 

FOTEL inwaltdzki ogu· 
miony, stan plerwszo· 
rzędny sprzedam. Więc­
kowskiego 19-5. 
SAMOCHOD Adler sprze· 
dam (stan barcl:w do· 
bry). Wiadomość tel. 
107-13 godz. 18-20. 
OPONV-z-felgaml,-=. 
skrzynka b!egów DKW , 
ściank! (przepierzenia) 
sprzedam. Tel. 137 61. 
PLAC sprzedam 1500 m 
kw. (przystanek tram 
wajów zgierskich - Chel 
my). Tel 113-24. 
SPRZEDAM maszynę -
.,Singera" damską. SIR.n 
bardzo dobry. Nowotki 
4-3 Andrzejews ki 12 
-16. (7265 G) 

lAOFtAR. l"RAC'W 

PANIENKĘ: do pral<tykl. 
warunki: skończone 18 
lat t szkoła podstawowa 
przyjmą Wlleń"scy Fry­
zjerzy PróchnLka 10 • 

nr 83
. (1745-K) :35-2. (7794-GJ ZGUBIONO leglt. Zw. ZGUBIONO kartę mel-

KOREPETYCJE i popraw ZGUBIONO kairtę mel- Zaw. Bronisława Kędz·la. dunkową Kita Ja.n. Gro-
ska. (7713-G) 

ki w zakresie stzkoly dunlrową 1 pokwitowa.nle Łódź. Ka,p!iczna 22. chollce wyda.ną przez 
średniej I podstawowej Prei:. GRN Łękawa. 

ZGUBIONO wejściówkę 
fabryczną na nazwisko 
Józefa Mariańska, Ga.r· 
barska 9. (7716-G) 

- Nawrot 13-8. na .złożone dokumenty ZGUBIONO leglt. &zkodną ~~-~--'-,-.---
Natalia Ujazdowska, ul. PL na nari:wlsko Zyg. ZGUBIONO świadectwo 

KURSY kierowców sa- Lipowa 26-6. inunt Pietruszewski. dojrzałości Pa1)stwowego 
ZGUBIONO potwierdzenie 
zgtoszenla rej. 239 na 
prowadzenie magla ręcz 
nego wydane przez PDz 
RN Łódź-Północ na na­
zwisko Justyńska Sta.n!­
slawa. (7896-G) 

hod h j j Liceum Handlowego w moc owyc przy mu ą ZGUBIONO kartę mel- ZGUBIONO kartę mel- ! Pod! I j 1 Y Wól ń k ?7 Bla ej a.sk a na na-zap 5 
- cza 8 a ~ dunkową I pokwitowanie dunkową, pokwitowanie zw!sko ~bor.a Barbara. 

R02NE 

FOTOGRAFIE nagrobko· 
we aa porcelanie wyko­
nu.Je: „światłodruk" -
Łód:t. Piotrkowska 46 (w 
oodwórzul 11736· Kl 

OBUWIE zniszczone, zam 
,zowe, skórzane. odśwle 
żarn farbuję, Piotrkow­
ska l 11 (podwórze) 
RADIOODBIORNIKi--= 
sieciowe. batery,Jne, na· 
prawla. zestraja, zamie· 
nla zakład radlo-tec:l1· 
nlczny, Łód:!, ul. Nowo­
miejska nr 2 (Zakład 
przeniesiony z ul. Piotr 
kowsklej nr 46). 

ZGUB V 

ZGUBIONO wejściówkę 
fabryczną na nazwisko 
Walczak Kata.rzyna. ul 
Zakątna 87 (7792-Gl. 
ZGUBIONO leglt Zw. 
Zaw. na nazwisko Hele· 
na .Wiśniewska, 

na z!ożo.ne dokumenty na złożone dokumenty 
Władysław Gmmek, ul. Em!lla Bąbel ul. Wesoła SKRADZIONO kartę mel· 
Gen. Bema 6.. (7781.G) lJ.. m. 7. (7683-G) dun·kową, leglt. Ubezpłe· 

czalnl Spoi„ leglt. służ­
ZG UBIONO leglt. zw. ZGUBIONO leglt. szkolną bową wyst, p,rzez PCD -
Zaw. Stefan Kuc. Łódź. na nazwisko Alfred Ko- Łódź, Wincenty Koci · 
ul. Białostocka 12. walskl. Sienkiewicza 28. szew~kl Jarac.za 21. 
ZGUBIONO wejściówkę ZGUBIONO kartę mel- ZGUBIONO leglt. nr 
rabryczną Alicja Sta- dunlrową I pokwitowanie 879263 ·wyd. przez Za· 
szewska. żelazna 15. na złożone dCl'kumenty. rząd Powia.towy w Ra· 

Wiesława Młynarczyk. domsku na nazwisko He 
ZGUBIONO wejśc!ówkę Wólczańska 121. lena Chobot. (7709-G) 
fabryczną na nazwisko ZGUBIONO Jeglt. studen-
Danuta Sobór Aleksan- ZGUBIONO Jeglt. Zw. cką na nazwisko Mieczy 
drów, li Listopada 104. Zaw. 1 wejściówkę !a· sław Szostak. Zielona 65. 

SKRADZIONO ka.rtę mel­
dunkową I pc>kw!towanle 
na złożone dokumenty 
na nazwLsl«> Genowefa 
Strażnik. Pk>trkowska 
nr 114. (7719-G) 
ZGUBIONO wejściówkę 
fabryczną. Władysława 
Popińska. Poprzeczna 5, 
m. 13. (8318·P) bryczną na riazwlsl«> Ja 

~;b~~~~~~ HaJ~~ś~e;'~~ ~1~~!~rf~~9• Wojska Pol •11111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111 
ul. St. Czarnieckiego 6, --"'--------- : WYOAJE INlHY'!'lJ• PRJ\:' • „CIVTl!:l.NIK" 
m. 5. (7786-G) ZGUBIONO leglt. Zw. §Redakcja I Admlnlstr11qa C..Odt, ut. Ptotrkow· 

Zaw. na nazwisko Stefa· §~ka 98, tel. Centr.a.la 283·0tJ. Red. oacz. 125-64, 
ZGUBIONO wejściówkę nia Dukiewicz. Łódź, Gra :ęoda. pn:yJ. 12-13. !lakr9tara odpo•. 204·71', 
fabryczną na nazwisko bowa 16. (7694-G) lęOdz. pn:yJ. 10-12. 1b•ał irospc>d"rczy 283·00, 
Adamczyk Jain. SK IONO U 1'•WD. Sił oru ll28·SI. -'•lał aportowy 208·91', 

RAOZ . leglt. bez 1slał kult. 1'1·10. lł1lał mleJsld 143·80 I 283-00, ZGUBIONO wejściówkę pleczalnl Społ. na natZWI· = · wewo. co 1 114-22. 
rabryczną Stainlsława Ste sko Helea:ia Chorąże, Po· iRellakcJa rtkopllO• Dla swraca. r;e tre~O ł rer-
fańska . Łódź, Lodowa 32 Jezle.f'!!ka 27. §miny ogło9zea ole l>lertJf' odpo•t11<:1:!:talnoścL 
ZGUBIONO wejściówkę ZGUBIONO wejściówkę :nzlał Ogł08HO Plotrkowllka Oli ...t. 111·50 I 114-75 
fabryczną nazwisko Anie fabrycwą Roman Wnu· i llSl'UDJ' 8-UI • 11tb"ty cł-14. 
la Zagórska, Szerytowa kowskl, Suwalska 3. m. i!C.Ua " praouma1·•et• rioesta..,„f 11 zl tnleslęczriJ• 
nr 1, „ ,i7780.·!ll 3:1, '7~9!HI) I , 1 UDAGUJl!I ICOLr.ttmra ~'"0\'<l"VJNE 

~ , . . 
. • DZIENNIK ŁODZKI 111' 150 .C27~ii1 
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1 Szybowcowe Mistrzostwa Polski 

rekordzistą świata 
w rzucie dyskiem 

Dla wielu znawców lekko­
atletyki wydawało się, że do­
tychczasowy rekord świata w 
rzucie dyskiem na.leżący do 
Gordiana (USA) i wynoszący 
56.97 jest gra.nicą ludzkich 
możliwości. Tego samego zda­
nia. byliśmy wówczas gdy re­
kord należał do Włocha Con­
soliniego i wynosił 54.56. 

Łódź-Warszawa 4:0 (4:0) 
Borucz cztery razy wyimował piłkę z bramki 
P. k p h I . B gry słabnie i nie pada ani je-

1 ę na gra o . a I ara na den celny strzał. Do końca u-
trzymuje się wynik 4;0 na ko­
rzyść Łodzi. 

Obecnie mistrz olimpijski 
loess (USA) pobił rekord 
świata Gordiana uzyskując 
doskonały wynik 57.94. 

Na bniskach 
zagranicznych 

I tym razem piłkarze Włók- stracił nieco tempa, ale nie­
niarza w rozegranym wczoraj mniej Pohl stwarzał szereg nie 
meczu towarzyskim z repre- bezpiecznych momentów pod 
zentacją Warszawy wykazali bramką przeciwnika i zasłużył 
dobrą formę i odnieśli zde- na pochwałę. Jest to rzeczy­
cydowane zwycięstwo 4:0. Pi- wiście dobry napastnik, który 
szemy o włókniarzach, bo re- umie poprowadzić akcję na 
prezentacja Łodzi składała się boisku. 
w dużej części z piłkarzy II Drugim graczem, który zresz 
Ligi spod znaku Włókniarza. tą wyróżnił się niejednokrot­

Obie drużyny wystąpiły w nie, jest Baran. śledząc jego 
W meczu piłl<arskim Szwecja następujących składach; wszystkie zagrania przycho-

pokonała Danię 3:1. 
* * * Warszawa - Borucz, Polak, dziliśmy wczoraj raz po raz 

w Stuttqarcle Herman (Belqla) Zieliński, Budziński, Woźniak, do wniosku, źe utalentowany 
uzyskał najlepszy teqoroczny wy Szczawiński, Czyrny, Gawroń ten piłkarz nic nię stracił ze 
nik na świecie w biequ na-3000 m ski Miklaszewski, Gogolewski swej formy i gra jak za naj-
- 8:06,6, zwyciężając sweqo ro· i Cehelik. lepszych lat ·swej wspaniałej 
daka Reiffa. k · ' t · w k · 

· Pięć minut przed końcem 
meczu jesteśmy świadkami 
konfliktu na boisku, w wyni­
ku którego sędzia Szperling u­
suwa z boiska Polaka i Kubo­
cza. Nie wiemy jakie będą z 
tego konsekwencje, ale nale­
ży spodziewać się, że obaj u­
s'unięci z boiska piłkarze zo­
staną ukarani i kto wie czy w 
nadchodzącą niedzielę z Lot­
nikiem będzie mógł grać Ku­
bocz. 

Publiczności około 8 tysięcy. 
(n) * "' * Łódź - Szczurzyński, Wal- ariery spor owe.]. Y opy Je 

czak, Urban, Baran, Jańczyk. go były klasyczne, ~ egzekwo- • 
Na pływalni krytej w Moskwie . I ku którego M t kl.ś . slartu1ą trawie rekord ZSRR w pływa·niu na 200 Koźmiński, Jezierski, Pilarski, wany wo ny, w wy~u . ' o ocy I Cl 

m st. motylkowym usta.nowi! Bri· Kokot Pohl II Kubocz. P8:dła bramka, m?ze ~yc prze.d 
senko w czasie 2:33,9. ' . . ' . . . miotem zazdrości wielu naJ- ·Ze wszystkich gałęzi sportu * * * . ":N druzy?ie łodzkieJ bvł lepszych piłkarzy. motorowego wyścigi na torze 

W stolicy Rumunii odbył sir vięc, tylk? Jeden gra?z ~poza . • ·trawiastym są, ze względu na 
międzynarodowy mecz w siat I rana piłkarzy Włokmarza. ~rzytomme grał Szczurzyn- brak tego rodzaju Imprez w mie· 
kówce żeńskich I męskich repre 1vł nim Pohl II z GWKS. ski w bramce, a trzeba przy- ście naszym zupełnie nieznane. 
zentacji Węqier I Rumunii. ;:>l.łkarz ten wypadł nadspodzie znać, że .. miał .on kilka bardzo Dotychcza~.:n"'.y monopol na te· 

W obu spotkaniach zwyclę:tyl1 . ł d b , c trudnych piłek. . go rodza111 wysclgl motocyklo_w~ 
qospodarze. Siatkarki wyąrały warue dobrze. By. z. 0 Y V ą posiadały w Polsce dwa miasta 
3:0, a siatkarze 3:1. 2 bramek. Po znuame stron Już w 10 min. padła bram- Pozna1i t W•J.l'~.rnwa. 

Włókniarz gra 
z Lotnikiem 

' W nadchodzącą niedzielę pił 
karze Włókniarza rozegrają ko 
lejny mecz o mistrzostwo II 
Ligi w Warszawie z miejsco-

w Warszawie 
nięty na 5 lipca ·między Włók­
niarzem Łódź a Górnikiem 
Bytom. 

ka dla Włókniarza bowiem w Poznaniu co roku odbywały 
1 d · · · · ' r t się wielkie zawody o złoty kask. o zia.rue z m1eJsca zaczę 1 a ~- ściągające na lor wyścigowy o· 
kowac bramkę Borucza. AkcJa koto 100 tys widzów. W roku ble 
rozwija się pięknie i Borucz żącym wyścigi te zgromadziły 
wyłapywał raz po raz niebez- na starcie wg;C)•stl<lch naJlep· 

· · · · ł k szych motocyklistów Polski ora.z. 
p:eczne J?lłk1, lecz .m~s1a s a- zaproszonych przez organlzato· 
p1tulowac przed rusktm strza- rów motocyl<listów Niemieckiej 
łem Pohla. · Republiki Demokratycznej. 

Jak w Pozn11ntu, tak I w War. 

na 
sześć. ora'!: kategoria motocykl! 
z wózlrnml bez względu na Jl. 
traż. 

Poszczególne biegi będą r<JIZ· 
grywane na dystansach· katego· 
rla 125 cm sześc„ na oysta·nsle 
15.000 m (10 okrążeń toru). kate 
gorie 250 cm sześć„ 350 c_m 
sześć, I powv7.ej 350 .cm szesć. 
na dyst. 22.500 m (15 okrążeri 
toru) oraz kategoria motocykli z 
wózkami na dystansie 15.000 m 
(10 okrążeri toru). 

Bilety na wyżej wymienione 
wyścig! w cenie: dorośli z·I 5, 
młodzież szkolna I wojsl<0 zl 3, 
nabywać można \V przedsprzeda· 
ży w lokalu PTTK ul. PiotrkOW· 
ska 70, oraz w dniu wyścigów od 
godz. 13 na torze przy ulicy 
Armil C7erwoneJ 28. 

W Lesznie odbywają się szy. 
bowcowe mistrzostwa Polski z 
udziałem zawodników z całej 
Polski. W czasie trwania mi· 
strzostw Ewa Nehay z Krako· 
wa ustanowiła rekord świata w 
konkurencji przelotu docelowo· 

szybkościoweąo. 
Na zdjęciu• Ewa Nehay przed 

szybowcem, 
CAP' 

Budowlani pływają 
Rada Okregowa ZS Budowla· 

nych zawiadamia, że treningi 
czlo.nków sekcji ptywacklej odby 
wają się na basenie Unii przy ul. 
A. Struga 63. 

Treningi odbywają się cztery 
razy w tygodniu w poniedziałki. 
wtorki. środy I czwartki w go­
r17.lnach od 16 do 18. 

wym Lotnikiem. · · 
Ponadto odbędą się następu 

~ące mecze: 
Gwardia Bydgos-zcz - Kole­

~arz Warszawa. 

Piłkarze Lotnika mają tę sa­
mą ilość punktów co i Włók~ 
niarz, a więc 14, z tą róż­
nicą. źe Włókpiarz ma lepszy 
sios-unek bramek i o jeden 
mecz mniej rozegrany od Lot· 
nika. 

Spotkanie to budzi duże za­
interesowanie i niewątpliwie 
na mecz ten z Łodzi wybierze 
się sporo kibiców sportowych. 

Ambitni piłkarze Warszawy szawie odbyw<tią się co roku wy· 
chcą koniecznie wyrównać i ścigi na torze trawiastym na 
Miklaszewskiemu udaje się od Służewcu o puchar nowej War· 
dać celny strzał na bramkę szawy. . 
łodzian ale Szczurzyński wspa Re.gulamln wyścigów na torze 
· . ' . . . trawiastym został zmieniony. Za 
małe obronił l wymk pozosta- wody składają się tylko z ble· 
je nadal 1:0. gów w poszczególnych katego· 

Sprzedają już bilety 
na wyścigi ślizgaczy 

Górnik Bytom - Gwardia 
l.ublin. 

Górnik Wałbrzych - Włók­
niarz Kraków. 

Juniorzy 
w basenie pływackim 

Stal Sosnowiec - Ogniwo 
Tarnów. . 

Spójrua· Warszawa __. Gwar· 
dia Kielce. 

Kolejarz Leszno - OWKS Przez trzy dni w basenie przy 
Bydgoszcz. Al. Unlf odbywać się będą ml-

Mecze te zakończą rundę strzostwa ptywackle Juniorów. Do 
· k mistrze mistrzostw tych zglosllo się oko· 

'"nasenną rozgrywe • o I Io 200 zawodników. 
stwo II Ligi. Do rozegrania PO Zawody .odbywać się będą w 
zostaje jedynie mecz przesu- rtniach 26. 27. 28 bm. 

Letnia S~artakiada Gwardii 
Po rozegraniu Spartakiady spotka się z Gwardią Łódź, a 

Gwardii w kolarstwie, zapa- Gwardia Zduńska Wola wal­
sach, podnoszeniu ciężarów i czyć będzie z Wieluniem. W 
boksie w Łodzi, obecnie spor- przyszłym tygodniu rozegrane 
towcy tego zrzeszenia przygo- zostaną spotkania półfinałowe 
towują się do Spartakiady let- 5 lipca w Łodzi reprezenta­
niej, która zorganizowana zo- c;ja Gwardii wojewódzkiej 
stanie w końcu sierpnia w spotka się z reprezentacją 
Krakowie ! obejmie następują Gwardii z Poznania. Zwycię­
ce gałęzie sportowe: piłkę noź- ska drużyna wysłana zostanie 
ną, gimnastykę pływanie, lek- na turniej do Krakowa. W 
koatletykę, koszykówkę, siat· związku z dzisiejszym meczem 
kówkę, szczypiorniak, tenis zawiadamia się wszystkich pi! 
ziemny i strzelanie. karzy Gwardii łódzkiej, że 

W związku z rozgrywkami zbiórka zawodników przed wy 
piłkar$kimi, na terenie Łodzi jazdem do Łęczycy wyznaczo. 
odbędzie się szereg spotka11 na została na Rodzinę 15,30 w 
eliminacyjnych. I tak: w dniu I lokalu Gwardii przy ul. Sta­
dzisiejszym Gwardia Łęczyca lina 17. 

- Trudno mi wprost wyrazić, jak głęboko jesteśmy wam 
wdzięczni! - powiedziała wzruszona Maria Aleksandrowna .. 

- Jestem szczęśliwy, że mogłem zasłużyć na takie uczu­
cia - uśmiechając się odparł Sergiusz Jefremowicz. 

W pokoju zapanowała napięta cisza: mogłoby się wyda­
Wc>.ć, że ciekawość obecnych nie została jeszcze całkowicie 
zaspokojona. Maria Aleksandrowna i Walentyna wpatrywa­
ły się uparcie w Pawła: wewnętrzny głos mówił im, że Pa­
weł zada jeszcze Igoszynowi pewne pytanie. Nie wiadomo 
jednak, ile czasu trwałoby milczenie, gdyby nagle nie roz­
legło się ciche, melodyjne izwonienie. To Pietiusza, po­
chłonięty opowiadaniem Sergiusza Jefremowicza, nacisnął 
niechcący guziczek pod główką do nakręcania ::egarka. 

- Czas leci, a my nadal nic nie wiemy! - z żartobliwym 
wyrzutem w glosie odezwał się dyrektor. 

- Tak, tak, nic nie wiemy! - gorąco podtrzymała go Wa­
lentyna. 

- Warto by już wszystko wygarnąć na stoł - przytaknął 
Samotiosow. 
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- Niech już tak będzie, Sergiuszu Jefremowiczu! - powie­
dział Paweł. Jeśli macie ochotę, opowiedzcie gościom, 
dlaczego od samego początku ustosunkowaliście się do mnie 
tak przychylnie. 

- W takim razie musicie mnie zwolnić z pewnej obiet­
nicy. 

- Znam tylko jedną waszą obietnicę i zdaje mi się, że 
właśnie ~ nią chodzi. Jak doszliście do tego? 
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L · dł riach, a zwycięzcą zostaje zawad Od dziś w PTTK sprzeda· ecz me na ugo. nik uzyskujl\CY najlepszy czas. t 
W 27 min. Pilarski umiesz- 28 czerwca rb. o godz. 15 na wane będą bilety ws ępu na 

cza piłkę w siatce ~trzelając torze, przy ul. Armil Czerwonej tor regatowy w Rudzie Fabia-
. · d. ' J ·. · nr 28 odbędą się po raz pierw· riickiej, gdzie w nadchodzącą 

z bl!skiego ystansu. est JUZ szy w f,odzl wyścigi motocyklo niedzielę o godzinie 17 odbędą 
2:0. . we na torze trawiastym organl·. się organizowane przez ,Radę 

W 33 min. łapie piłkę na gło zowan~ przez sekcję motorową Okręgową Włókniarza wielkie · · . ZS Wlokniarz z ok!llZjl [lJ KrajO· • . . wę Pohl'. a,}3oru.~z '!l/YJIDt,IJe Ją wego Zjazdu Wl-ól<nlarzy 1 Dni regaty slizgow motorowych o 
z bramki. Wynik wzrasta do Morza. Impreza ta będąca bar· puchar ufundowany przez re-
3 :0. Zanosi się na sromotną d'."'° atrakcyjną .zapowiada się dakcje „Dziennika Łódzkiego" 
porażkę Warszawy bowiem ciekawie ze względu na sta.rt i Expressu Ilustrowanego". . . .' wszystkich c:rotowych motocykli " . · . . . 
grad piłek me usta]e. W 35 stów Łodzi :oi tużlowcaml na Zapowiedz zorgamzowan~a 
min. Baran ze strzału wolnego czele. regat w Łodzi obudziła duze 
zdobywa czwartą bramkę Wyścigi składać się będą z l zainteresowanie wśród miłoś-
dnia pięciu biegów w poszczególnych ników spnrtów wodnych w 

· ~<ategorlach, a więc: kategoria · . . li · d · 
Do przerwy wynik brzmi 125 cm sześć„ 250 cm s.ześć .. Łodzi .i nte~'ątp ~1e w mu 

4;0, Po zmianie stron tempo 350 cm sześć, powyże.! 350 cm zawodow zb10rą się nad brze· 

Przed raidem 
„„Szlakien1 

kolarskim 
Pl611'N6 • 

Kurs samochodowo -
motocyklowy W pełnym toku są przy.l(otowa I iiwletl!cowe, fabryczne l wiejskie. 

nia do li raldu l<olarsklego PTTK M. In przewidziano w progra· 
Polski Związek Motorowy w .. Szlakiem PKWN". mle występy lubelskich zespolów 

Łodzi organlz11.Je kursy samo· Tegoroczny rald l<0larski PTTI< ;irtystycznych w parku w Lubli 
chodowa motocyl<inwe. Szl<0lenie odbędzie ~lę w warunkach polo· nie. 
odbywać się będzie na za~adach 1vych Dla uczestników raldu wy Chelm na powitanie kolarzy 
odplatno~cl I nieodpłatności. na· budowane będą miasteczka na· przygotowu\e oprócz wystepów 
stępny turnus szkolenia nieod· miotów w Kazimierzu, Kozlen t zespolńw świetlicowych również 
pfatnego rozpocznie się już w cach I w olmlicach Wilanowa. klerma87 k~iążkcwy. 
pierwszych dniach lipca 1953 r. Kolnmnla raldowej towarzy 
dlil kandydatów obolga pic.i. 1'0CZ szyć będą wozy-b11Fety, zaopatrzo W K07lenlr,ach w Państwowej 
nlkńw 1933. 1934 1935. 19:36. ne w suchy prowiant I napo.ie. Stadninie Koni odbędą się zawo. 

Zapisy przyjmuje Ośrodek Uczestników li rairlu witać bę · riy hippiczne. 
Szkoleni~ Motorowego w Łodzi: dą na trasie pr-;:odownlcy pracy W Warszawie uczestnicy 1J 
ul. PrzeJ<izd 1.'l. Na kursy odpłat z fabryk. dzieci pr·zebywające na raldu wezmą urlzlal w wielklP 
ne przvjmowanl są kandydaci do koloniach letnich oraz ludność defiladzie sporlowcńw I turystów 
wolnvch roczników wvkladv od· wielska mijanych miejscowości. 'lbrazujące.t rozwój I umR'lDWie 
bywają się w godzinaĆh popolud \ W uroczystościach powitania nie sportu l turystyki w Polsce 
nlowych. kolarzy wezmą udział ze;;poty Ludowej. 

gami pięknego jeziora tłumy 
mieszkańców nas.zego miasta. 

PTTK w lokalu przy ul. 
Piotrkowskiej 70 sprzedaje bi 
lety w cenach 2 zł dla młodzie 
ży i 5 zł dla dorosłych. Warto 
w bilety wstępu zaopatrzyć się 
wcześniej celem uniknięcia 
niepotrzebnego tłoku przy 
wejściu do Ośrodka Sportów 
Wodnych. 

Mistrzostw a 
Ogniwa w 

Polski 
tenisie 

Wy7.naczone zostały do Łodzi 

mlstrzosrwa Pni ski tenisowe 
Ogniwa. W poszczególnych mia· 
stach odbywa.Ją się obecnie roz· 
grywkl ellm•nacyjne celem wy· 
ton lenia naJJ:pszych zawodni· 
!<ów. którzy ostatecznie walczyć 

będą w Parku Poniatowskiego 
w dniach od 16 do 20 lipca o 
pier'Wsze rakiety 
z rzesze n !a. 

wspomnianego 

Wśród znanych zawodników 
wymienić należy Herbsta z Kra­
kowa. Korneluka I Maniewską z 
Sopot. Kraw-~zykównę I Bo.Janow· 
sklego z GrJa1iska oraz Nowickie· 
go z Łodal. 

Turniej tenisowy Ogniwa zgro­
martzl 28 zawodników I 12 za­
wodniczek. 

162) ra, oświadczył, że pragnie złożyć klejnoty rodzinne „do roz­
porządzenia rządu", przedstawił się jako Iwanow, podpisał 
akt darowizny, pożegnał się i wyszedł... 

To bardw proste i niezwykłe zarazem ... Jeśli będzie­
my się trzymali porządku chronologicznego, to cała sprawa 
wygląda tak: pewnego dnia córka mojego współpracownika, 
urzędnic2ka bankowa Sima T. opowiedziała mi na wieczorze 
w naszym klubie, że w skarbcu banku znalazło się jakieś 

. niezwykłe cudo. „Nie widzieliście jeszcze w życiu czegoś po-
dobnego. Sergiuszu Jefremowiczu! Radtę wam obejrzeć!" 

Jestem człowiekiem z natury ciekawym, toteż nic dziw­
nego, że zatelefonowałem do dyrektora banku: „Cóż to a 
cuda macie u siebie?" - „Przyjdźcie - sami zobaczycie". 
Natychmiast poszedłem do banku. Dyrektor, zanim przys· . -
pil do rzeczy, rozpoczął ze mną dyplomatyczną rozmowę 
o sytu1cji wewnętrznej i międzynarodowej . o tym, źe ludzie, 
walcząc o wykonanie powojennej pięciolatki, nie szczędzą 
środków materialnych, że często składają w oonku więk­
sze lub mniejsze sumy, przy czym trafiają ~ię zupełnie wy­
jątkowi ofiarodawcy Oto, na przykład, zjawił s i ę w banku 
pewien młodzieniec, poprosił o przyjęcie go przez dyrekto-

- Iwanow? - roześmiała się Maria Aleksandrowna i zau­
ważyw~zy zdziwione spojrzenie Walentyny szepnęła: -
SłuchaJ, słuchaj uważnie! 

- Cóż ofiarował państwu ów młodzienie<:? ~udo w pemym 
znaczeniu tego słowa: kolekcję wspaniałych almarynów, 
przepięknych w kolorze i cudownie oszlifowanych. Kto mógł 
się m'lobyć na tak drogocenny dar? 

Moja znajoma, Sima T., narysowała mi taki portret owego 
młodzieńca: twarz sympatyczna, słusznego wzrostu, ubrany 
przyzwoicie, mówi po rosyjsku bez żadnego akcentu ,- jed­
nym słowem, znaków szczególnych ani na lekarstwo. Rób, co 
chcesz z takimi 

Ciekawość nie dawała ml spokoju. „Dowiedz się, co to za 
człowiek, przyjrzyj mu się dobrze poproś. żeby pozwolił ci 
uścisnąć rękę. Przecież to doprawdy niezwykłe: oddał pań­
stwu prawdziwy skarb i wikł, nie powfrdziawszy ani słowa 
o sobie. Tak skromnych ludzi rzadko się spotyka!" 

Czas upływał szybko I zaczynałem już tracić nadzieję, że 
uda mi się kiedykolwiek odnaleźć niezwykłego ofia.rodawcę, 
gdy pewnego dnia do mieszkania me~o wbiegła Sima: „Zda­
.ie się. że roalazłam go!" - „Któż to taki?" - „Na razie nie 
wiadomo". - Gdzie go widziano?" - „Wczoraj w kinie" -
„To aktor filmowy?" - „Przyjdźciia sami, dowiecie się 
o wS>zystkim od Zo.ii". 


